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Centralna akademia w Warszawie z okazji 35 rocznicy powstania WP

Kontynuatorzy chlubnych Przeprawa przez Bug w okresie walk w 1944 roku.
CAF — Archiwum

Ha str. 3 zamieszczamy artykuł pt. „Armia naszej dumy”.

tysiącletnich tradycji polskiego oręża
Wezera! w przededniu his­

torycznej rocznicy bitwy pod 
lenfno. z okazji 35-iecia pow­
stania ludowego Wojska Pol­
skiego. odbyła się w Teatrze 
Wielkim w Warszawie akade­
mia zorganizowana przez Ogol 
nopolski Komitet Frontu Jed­
ności Narodu.

Na akademie przybyli przed 
stawiciele najwyższych władz 
z przewodniczącym Rady Pań 
siwa Henrykiem Jabłońskim i 
prezesem Rady Ministrów — 
Piotrem Jaroszewiczem.

Obecni byli członkowie de­
legacji Ministerstwa Obrony 
ZSRR, Czechosłowackiej Ar­
mii Ludowej i Narodowej Ar­
mii Ludowej NRD. v

I

I List E. Gierka
Żołnierze;

Z okazji chlubnego jubileuszu 35-!ecio powstania ludowe-
• go Wojska Polskiego pozdrawiam Was — żołnierzy naszych 

sił zbrojnych i kieruję stówa uznania i podziękowania za ofiar­
ny i pełną poświęcenia służbę dla socjalistycznej Ojczyzny.

Jesteście — drodzy towarzysze — spadkobiercami najlep- 
; szych tradycji oręża polskiego. Niezawodnie służycie wielkiej 

sprawie, w imię której Kościuszkowcy stanęli mężnie do bo- 
| ju pod Lenino, sprawie niepodległości, bezpieczeństwa i po- 
S stępowego rozwoju narodu polskiego. Kontynuujecie i wzbo­

gacacie bezcenne wartości ideowc-moralne, które im przy­
świecały: gorącą miłość do Ojczyzny i mądre rozumienie jej 
dobra, braterski sojusz ze Związkiem Radzieckim, męstwo żoł­
nierskie oraz niezłomne dążenie dó postępu i sprawiedliwości

I
 społecznej.

Dzięki tym wartościom Polska stała się współtwórcą zwy­
cięstwa nad hitleryzmem, odrodziła się do niepodległego ży­
cia w nowym socjalistycznym kształcie, w nowych sprawiedli­
wych granicach. Po raz pierwszy w historii bezpieczeństwo na­
szego kraju i pokojowa praca naszego narodu oparte zostały 
na niewzruszonych podstawach własnego socjalistycznego do­
robku oraz jedności bratnich państw zespolonych w obronnym 
Układzie Warszawskim.

Doniosłą rolę w tym dziele spełnia ludowe Wojsko Polskie 
— nowoczesne, dobrze wyszkolone i dowodzone, zawsze go­
lowe do obrony Ojczyzny. - z

Polska, obchodząca w tym roku 60-lecie odzyskania niepod- 
| ległości, słoi zdecydowanie po stronie sił pokoju, całą swą po- 
• lityką sprzyja jego utrwalaniu. W praktycznej realizacji tej po- 
| Irtyki duże zasługi położyli żołnierze ludowego Wojska Pol­

skiego od ćwierćwiecza pełniąc pokojowe misje w najbardziej 
zapalnych regionach świata.

Siły zbrojne Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej są nieodłącz­
ną częścią naszego narodu. Wspólnie z robotnikami, chłopa­
mi, inteligencją żołnierze polscy wnoszą wielki, powszechnie 
ceniony wkład do rozwoju socjalistycznego państwa, do bu-

do żołnierzy
downiclwa gospodarczego i życia społecznego, do postępu 
nauki, techniki i kultury, do wychoy^anic rńłodzieży.

Naród polski szczyci się swoimi siłami zbrojnymi, otacza je 
miłością i szacunkiem. Polska Zjednoczona Partia Robotnicza 
— przewodnia siła narodu i państwa, stronnictwa sojusznicze 
i organizacje Frontu Jedności Narodu troszczą się stale o u- 
macnianie obronności kraju, o nowoczesne wyposażenie i wy­
szkolenie, o wysoki poziom ideowy ludowego Wojska Polskie­
go. |

ŻOŁNIERZE! |
W dniu Waszego jubileuszu pozdrawiam wszystkich organi­

zatorów i dowódców, którzy ludowe siły zbrojne tworzyli i pro­
wadzili je zwycięskim szlakiem bojowym. Pozdrawiam wetera­
nów frontowych bojów, pozdrawiam partyzantów Armii Ludo­
wej i wszystkich patriotycznych ugrupowań walczących z hitle­
rowskim okupantem.

Słowa serdecznych pozdrowień kieruję do żołnierzy sławnej 
Armii Radzieckiej, której naród polski zawdzięcza swoją woi- 
riość.

Wyrażam głęboki szacunek wszystkim uczestnikom wałki o 
niepodległość Polski w kraju i na wszystkich frontach wojny 
wyzwoleńczej. To z ich walki i pracy zrodziła się nasza Ojczy­
zna — Polska Ludowa. Niechaj obywatelskie i żołnierskie cno­
ty ojców będą wzorem dla całej polskiej młodzieży.

Pozdrawiam żołnierzy ludowego Wojska Polskiego, którzy 
na lądzie, w powietrzu i na morzu ofiarnie i czujnie strzegą 
bezpieczeństwa ojczystych granic. .

Wszystkim żołnierzom i pracownikom cywilnym wojskc, lu­
dziom polskiego przemysłu obronnego ! członkom organizacji 
społecznych, rodzinom wojskowym — wszystkim Polakom, 
którzy w codziennym trudzie umacniają obronność Ojczyzny, 
w imieniu Biura Politycznego Komitetu Centralnego Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej składam serdeczne życzenia 
najlepszych wyników w służbie i pracy, wiele radości i osobi­
stego szczęścia. H

Niech żyje ludowe Wojsko Polskie, duma naszej partii i ca­
łego narodu polskiego!

Na sali miejsca zajęli kom­
batanci walk o wyzwolenie na 
rodowe i społeczne, a także 
kontynuatorzy chlubnych tra­
dycji bojowych — żołnierze 
naszych współczesnych sił 
zbrojnych, którzy dziś pełnią 
służbę na straży pokoju i bu­
downictwa socjalistycznego. 
Licznie reprezentowani byli 
przedstawiciele stołecznych za 
kładów pracy, instytucji i or­
ganizacji społecznych.

Obecni byli przedstawiciele 
placówek dyplomatycznych 
oraz attaches wojskowi.

W czasie akademii odczyta­
li został list I sekretarza KC 
PZPR Edwarda Gierka do żoł 
nierzy. ludowego Wojska Pol­

skiego (tekst zamieszczamy po 
niżej).

Przemówienia wygłosili: pre 
mier Piotr Jaroszewicz, mar­
szałek Związku Radzieckie­
go — Wiktor Kulikow i mini­
ster obrony narodowej — gen. 
armii Wojciech Jaruzelski.

Przypomniano historyczne 
znaczenie bitwy pod Lenino, 
historie i rozwój ludowego 
Wojska Polskiego w okresie 35 
lat, stale umacniającą sie przy 
jaźń polsko-radziecką i pol­
sko-radzieckie braterstwo bro 
ni.

W części artystycznej wystą 
pił Centralny Zespół Artystycz 
ny Wojska Polskiego, z monta 

żem pieśni i tańców patriotycz 
nych i wojskowych.

DELEGACJA Z ZSRR 
U P. JAROSZEWICZA

Prezes Rady Ministrów Piotr 
Jaroszewicz przyjął wczoraj 
przebywająca w Polsce z oka­
zji 35-lecia ludowego Wojska 
Polskiego, delegację Minister­
stwa Obrony ZSRR z I zastęp 
ca ministra, naczelnym dowód 
ca zjednoczonych sił zbroj­
nych państw — stron Układu 
Warszawskiego — marszał­
kiem Związku Radzieckiego 
Wiktorem Kulikowem; I za­
stępcą szefa Głównego Zarzą-

Dokończenie na str. 2

150-lecie Biblioteki Kórnickiej

Dokumentalna wystawa
w Muzeum Narodowym w Poznaniu

W Muzeum Narodowym w 
Poznaniu otwarto wczoraj wy­
stawę poświęconą 150-lecśu 
Biblioteki Kórnickiej. W trzech 
salach zgromadzono interesują 
ce wydawnictwa, numizmaty, 
obrazy z zamku w Kórniku.

Dzieje kórnickiego zamku są 
ściśle związane z historią 
Wielkopolski. Jego dziewiętna 
stowieczni właściciele — Tytus 
i Jan Działyńscy, ludzie wy­
kształceni i o głębokim poczu 
ci u patriotyzmu gromadzili w 
Kórniku cenne dobra kultury 
polskiej. Kolekcjonowali dzie­
ła sztuki — obrazy, numizma­
ty, porcelanę, a nade wszystko 
zbierali dzieła wydawnicze po 
cząwszy od starodruków aż po 
pozycje XIX-wieczne. Udało 
im się zgromadzić wiele pozy­
cji unikalnych, pierwodruków, 
autografów. Biblioteka Kornic 
ka w 1953 roku przeszła pod 
patronat Polskiej Akademii 
Nauk. Księgozbiór liczy obec­
nie 95 258 woluminów’.

Działacze ruchu pokoju 
u H. Jabłońskiego

Przewodniczący Radv Pań­
stwa1 Henryk Jabłoński przy­
jął wczoraj w Belwederze de­
legację uczestników międzyna 
rodowego spotkania intelektua 
listów, które obradowało cd 3 
do 8 bm. we Wrocławiu oraz 
zakończonego również we Wro 
cławiu, dwudniowego posiedzę 
nia Biura Prezydium Świato­
wej Rady Pokoju. (PAP)

Piłka nożna

Rumunia I - Polska 11:9
Polska II - Rumunia II 2:1

Pogoń - Lech 3:0
Szczegóły na str. 4.

W muzealnych salach zgro­
madzono dokumenty obrazują­
ce początki powstania Biblio­
teki Kórnickiej, jej dzieje w o- 
kresie zaborów, portrety funda 
torów, kolekcjonowane przez 
nich obrazy. W oszklonych ga 
biotach udostępniono zwiedza­
jącym najstarsze druki ze zbio 
rów kórnickich liczących około 
29 000 woluminów, autografy 
i pierwodruki od średniowie­
cza po współczesność, a wśród 
nich autograf III części „Dzia­
dów” ofiarowany przez Ada­
ma Mickiewicza Kiaudynie z 
Działyiiskich Potockiej, dzieła 
Jana Łaskiego, księgi z ręcz­
nie malowanymi inicjałami. 
Zgromadzono monografie, kata 
logi, wydawnictwa własne. O- 
bejrzeć też możną dyplomy i li 
sty królów polskich^ biżuterię i 
porcelanę. Ekspozycja u wzgląd 
nia też współczesną działal­
ność Biblioteki jako placówki 
Polskiej Akademii Nauk, (bg)

Przeładunek 
w Kosmosie

Trwa lot Władimira Kowalonka 
i Aleksandra Iwanczenkowa ns po 
kładzie zespołu orbitalnego „Sa­
lut — Sojuz — Progress”. Załoga 
przeładowała już większość ładun­
ków przywiezionych przez statek 
transportowy „Progress-ł”: rege­
neratory, pochłaniacze seko-dłi- 
wych substancji, zasobniki z żyw­
nością i wodą, materiały fotogra­
ficzne i środki higieny osobistej. 
Zakończono przygotowania do na 
pełnienia zbiorników stacji pali­
wem.

Wczoraj wymieniano m. łn. posz 
czególne elementy urządzeń pokła 
dowych na nowe, dostarczone z 
Ziemi, zakładano taśmy i filmy do 
aparatury fotograficznej.

Wszystkie urządzenia trzech czio 
nów zespołu orbitalnego pracują 
normalnie; samopoczucie kosmo­
nautów jest dobre. • (PAP)

Kwiaty i wieńce w hołdzie poległym.
W przeddzień rocznicy w

Miejscach uświęconych krwią 
żołnierza polskiego na gro­
bach i cmentarzach rozsianych
Poza granicami kraju, odda- 
Po hołd poległym.

W Damicy .(Ukraińska 
SRR), Siełcach (obwód riazań 
ski) i Katyniu (obwód smoleń 
sw) złożono wieńce i kwiaty 
ha grobach i pod pomnikami 
żołnierzy polskich, poległych 
w latach drugiej wojny świa­
towej w walce przeciwko fa- 
szystowskim najeźdźcom me* 
Reckim. W uroczystościach 
tkzestniczyli przedstawiciele 
radzieckich organizacji party j 
r‘Vch i państwowych, społe- 
C2cństwa i Armii Radzieckiej 

przedstawiciele ambasa- 
X1’ i konsulatów PRL w ZSRR. ■ -

W tym samym dniu wieńce
złożono także w Wendlitz nad 
Odrą na terenie NRD, w Lom- 
mel w Belgii, na cmentarzu 
wojskowym Oosterbeek kolo
Arnhem w Holandii oraz na 
cmentarzu wojskowym pod
Algierem. W 
uczestniczyli 
miejscowego 
organizacji 
stowarzyszeń

u r ocz y s t oś ci a c h 
przedstawiciele 
społeczeństwa, 

kombatanckie h, 
polonijnych, a

także reprezentanci placówek 
dyplomatycznych PRL.

Ż Okazji święta LWP w śro 
de w Ambasadzie PRL w Mos 
kwie odbyło się uroczyste 
spotkanie. Przybyli na nie I 
zastępca ministra obrony 
ZSRR, szef sztabu generalne­
go sił zbrojnych ZSRR, mar- 
szałek ZSRR — Nikołaj Ogar 
kow, szef Głównego Zarządu 

Politycznego Radzieckiej Ar­
mii i Marynarki Wojennej, 
gen. armii Ałeksiej Jepiszew. 
z-ca ministra obrotny ZSRR, 
gen. armii Aleksander Ałtu- 
nin oraz przedstawiciele cen­
tralnych instytucji Minister­
stwa Obrony ZSRR, wetera­
nów wojny, radzieckich współ 
twórców i dowódców ludowe­
go Wojska Polskiego.

Przybyli także przedstawi­
ciele KC KPZR, organizacji 
społecznych oraz społeczeństwa 
radzieckiego. Gości powitał 
amb. Kazimierz Olszewski, 
Okolicznościowe s potkania 
odbyły się również w ambasa­
dach polskich w Budapeszcie, 
w Bukareszcie, Brukseli i Ha­
dze. (PAP)

„Kosmos 1043” na orbicie
W ZSRR wystrzelono 10 paź­

dziernika kolejnego satelitę „Kos­
mos 104;!”.

Zamilkł satelita
Specjaliści NASA starają się na­

wiązać kontakt radiowy z satelitą 
badawczym „Seasąt-A”, który wy 
strzelony trzy miesiące temu z za 
daniem fotografowania oceanów, 
uległ w poniedziałek uszkodzeniu, 
spowodowanemu — jak sądzą — 
zwarciem instalacji elektrycznej. 
Jeżeli w najbliższych dniach nie 
uda się „ożywić” satelity impul­
sami radiowymi nadawanymi z 
Ziemi, stanie się on bezużyteczny 
— oświadczono w ośrodku kos­
micznym w Pasadenie (Kalifor­
nia).
Protest w Berlinie Zachodnim

10 000 mieszkańców Berlina Za­

chodniego, przedstawi cieli róż­
nych zawodów wzięło we wtorek 
wieczorem udział w wielkiej de­
monstracji protestacyjnej przeciw 
ko polityce zakazu zatrudniania 
osób o poglądach postępowych w 
instytucjach publicznych. Przeciw 
ko tym zarządzeniom wypowiada­
li się na wiecu w zachodnieber- 
lińskiej „Deutschlandhalle” dzia­
łacze związków zawodowych, ak­
tywiści organizacji młodzieżowych 
SPD „Jungsozialisten” i inne oso­
bistości Berlina Zachodniego.

Morskie manewry w Japonii

Największe w historii Japonii 
manewry morskie japońskich sił 
samoobrony rozpoczęły się wczo­
raj u wybrzeży archipelagu ja.poń 
skiego. Uczestniczy w nich 140 
okrętów, 170 samolotów i 28 000 lu­
dzi.

Starcia w Teheranie
W Teheranie doszło wczoraj da 

starć między siłami policyjnymi a 
studentami w rejonie uniwersyte­
tu. Według niepotwierdzonych wla 
domości doszło do ostrzelania stu­
dentów przez policję. Brak na ra­
zie informacji na temat ewentu­
alnych ofiar.

Autobus pełen bomb
Wczoraj w Belfaście grupa bo- 

jówkarzy Irlandzkiej Armii Re­
publikańskiej opanowała autobus 
miejski, załadowała doń wyprodu­
kowane systemem chałupniczym 
bc-mby napalmowe i pod groźbą 
użycia broni zmusiła kierowcę, by 
podjechał pod posterunek policji 
wr katolickiej dzielnicy Belfastu — 
Andersonstown, Kierowca zdołał 
wszcząć alarm, dzięki • czemu za­
wezwani w porę, specjaliści ż ar­
mii brytyjskiej rozbroili bomby.
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oc^GEDS m
pdy byłem chłopcem, 

99 « chciałem być żołnie­
rzem”... W tych kilku sło­
wach bardzo popularnej nie 
tak dawno, a wciąż jeszcze 
(choćby w październikowe 
dni) przypominanej piosen 
ki, zawiera się wiele mło­
dzieńczych marzeń. I na­
wet jeśli nie zawsze się one 
spełniają, to przecież z 
mundurem, z obywatelskimi 
powinnościami tych, którzy 
go noszą, związane są — i 
ów z patriotycznej tradycji 
płynący — romantyzm i to 
uznanie dla polskich żołnie 
rzy, które nie tylko od świę 
ta jest wyrażane.

Wielką różnorodność barw 
naszego wojska znamy z 
dokumentów historii, ze 
wspomnieniowych opowieś­
ci, z literatury i piosenek, 
z dzieł sztuki i z codzien­
nych społecznego życia zda 
rżeń. Imponujący jest pre­
zentowany obecnie w si­
łach zbrojnych poziom nau 
ki, techniki, kultury. Swia 
dectwem postępu, który się 
w naszych pokojowych cza 
sach dokonał jest też pa­
miętny dla wszystkich pol­
sko-radziecki lot kosmicz­
ny.

Lotnik kosmonauta PF.L, 
podpułkownik ludowego 
Wojska Polskiego, Miro­
sław Hermaszewski, uczest 
niczyi przed kilku dniami 
w telewizyjnym programie 
-Wszystko za wszystko" — 
błyskotliwie, ujmująco szcze 
rze. Droga, którą sobie w 
życiu obrał oraz wiedza i 
kunszt pilota, które talen­
tem i praca zdobył, zapro­
wadziły go aż do gwiazd. 
Jakże wympwna była jed­
nak podana przez kosmonau 
tę informacja, że w przy­
gotowaniu jego lotu u^rest 
niczyło bezpośrednio kilka 
tysięcy specjalistów.

Różnorodne i częstokroć 
niezwykłe są współczesne 
zadania żołnierzy. Lecz mrze 
cięż jedno z nich pozosta- 
je niezmiennie najważniej­
sze i — zawsze to samo: 
ygszyslko oddać dla Ojczuz 
nu. Za nasz spokojny pol­
ski dom...

KOS

Wizyta amerykańskiego 
podsekretarza stanu
9 i 10 bm. pnaebywał z wi­

zytą w Polsce podsekretarz 
stanu w Departamencie Stanu 
Stanów Zjednoczonych Amery 
ki David D. Newsom.

W czasie pobytu w Warsza­
wie podsekretarz stanu David 
Newsom został przyjęty przez 
wiceprezesa Rady Ministrów 
Mieczysława Jagielskiego. W 
toku rozmowy omówiono sze­
reg zagadnień z zakresu pol­
sko-amerykańskich stosunków 
gospodarczych, w tym proble­
matykę obrad zbliżającej się 
VIII sesji wspólnej polsko- 
amerykańskiej komisji d. s. 
handlu.

Dayida Newsoma przyjął 
przewodniczący Komisji Spraw 
Zagranicznych Sejmu PRL po 
seł Ryszard Frelek. Omówio­
ne zostały polsko-amerykań­
skie stosunki dwustronne oraz 
niektóre aspekty sytuacji mię 
dzyna-rodowej.

Podsekretarz stanu David 
Newsom został przyjęty przez 
ministra spraw zagranicznych 
Emila Wojtaszka i przeprowa­
dził rozmowy w MSZ z pod­
sekretarzem stanu Marianem 
Dobrosielskim.

We wszystkich spotkaniach 
uczestniczył ambasador Sta­
nów Ziednoczon^ch w Warsza 
wie William E. Schaufele.

PAP

Z Krzywego Rogu

200-milionowa tona 
rudy żelaza

dla polskiego hutnictwa
12 bm. w Krzywym Rogu 

przekazana zostanie z tego za­
głębia 200-milionowa tona ru­
dy żelaza dla potrzeb polskie­
go hutnictwa. Surowiec ten 
otrzymuje nasz kraj z Krzywe 
go Rogu od 1945 roku.

PAP

Kontynuatorzy tradycji polskiego oręża
Dokończenie ze itr. 1

da Politycznego Armii Ra­
dzieckiej gen. płk. Michaiłem 
Sobolewem, dowódcą Północ­
nej Grupy Wojsk Armii Ra­
dzieckiej — gen. płk. Jurijem 
Zairu diinem i przedstawicielem 
naczelnego dowódcy . Zjedno­
czonych Sił Zbrojnych Państw 
— Stron Układu Warszawskie 
go w Polsce — gen. armii Afa 
nasijem Szezegłowem.

W spotkaniu uczestniczył m. 
in. minister obrony narodowej 
gen. armii Wojciech Jaruzel­
ski.

Spotkanie upłmęło w przr- 
jacielskiej i serdecznej atmos­
ferze.

*
Tego dnia premier Piotr Ja 

roszewicz przyjął także przeby 
wającą w Polsce z wizytą orzy 
jaźni i braterstwa, z okazji ob 
chodów 35-lecia ludowego Woj 
ska Polskiego — delegację Ra­
dzieckiego Komitetu Wetera­
nów Wojny z przewodniczą­
cym tego komitetu, dwukrot 
nym bohaterem ZSRR gen. ar 
mii Pawłem Batowem i prze­
wodniczącego 120-osobowej de 
legaćj i radzieckich weteranów 
II wojny światowej gen. armii 
Nikołaja Laszczenko. Spotka­
nie upłynęło w serdecznej, 
przyjacielskiej atmosferze.

PRZYJAZD PISARZY 
RADZIECKICH

Do Warszawy przybyła wczo 
raj delegacja radzieckich pisa­
łby — kombatantów II wojny 
światowej, • którzy wezmą 
udział w uroczystościach zwią 
zs-nych z 35 rocznicą powsta­
nia WP. W skład delegacji, 
której przewodniczy sekretarz 
ZG Związku Pisarzy ZSRR — 
Anatol Ananiew, wchodzą: 
Włodzimierz Bielaiew, Wiktor 
Borysów. Wiktor Kondratien- 
ko. Owić i i Korcząkow, Salo­
mon Smolanicki. Włodz’mierz 
Snbotin. Jurij Tarski i Wiktor 
Tielpugow.

ROZKAZ MINISTRA 
OBRONY NARODOWEJ

Z okazii 35-lecia ludowego 
Wojska Polskiego minister o- 
h-ony narodowej gen. armii 
Wojciech Jaruzelski wydał roz 
kaz okolicznościowy.

Uroczystym ceremoniałem w 
podniosłym nastroju — głosi na. 
in. rozkaz — witamy 35-łecie 
sił zbrojnych PRL. Ńa wezwa 
nie tej chwili równa na nasze 
sztandary, staje do wspólnego 
raportu poczet wielu żołnier­
skich pokoleń — wszystkich, 
które tworzyły oraz tworzą o- 
becnie życiorys ludowego Woj 
ska Polskiego. Bitwa pod Le 
nino wyznaczyła naszej dro­
dze symboliczny bojowy począ 
tek, dała żołnierzom — koś­
ciuszkowcom chrzest krwi i 
chwały, zawiązała na trwałe 
polsko-radziecką przyjaźń i 
braterstwo broni.

Wypełniając wolę partii i wła­
dzy ludowej, nasze siły zbrojne włą 
czyły się aktywnie do stanowienia 
i utrwalenia socjalistycznego ustro 
ju, współuczestniczą w jego budo 
wie, pomagały i pomagają w każ 
dej społecznej potrzebie. Wykonu 
jąc zawsze rzetelnie swe potłsta- 
wowe zadania obronne ofiarnie i 
niezawodnie służą narodowi.

Z okazji jubileuszu wojska mi­
nister obrony narodowej przeka­
zał życzenia wszelkiej pomyślnoś 
ci oraz złożył podziękowania za o- 
fiarną służbę żołnierzom naszych 
sił zbrojnych w kraju i poza jego 
granicami. Pozdrowienia skierował 
także do weteranów walk rewo­
lucyjnych i narodowowyzwoleń­
czych, uczestników wojny z fa­
szyzmem, współtwórców dorobku 
Polski Ludowej, a także żołnierzy 
rezerwy, pracowników cywilnych 
wojska oraz przemysłu obronnego, 
działaczy i członków organizacji 
snołecznych. Serdeczne pozdrowię 
nia minister obrony narodowej skie 
rował do naszych najbliższych to 
warzyszy broni — żołnierzy ra­
dzieckich sił zbrojnych, do wszyst 
kich żołnierzy socjalistycznej o- 
bronnej wspólnoty.

Z okazii 35-lecia WP 12 
października br. w Warszawie 
i miastach — siedzibach do- 
wództw okręgów wojskowych 
i redzajów s'ł zbrojnych —• 
Bydgoszczy, Wrocławiu. Gdy­
ni i Poznaniu oddany zostanie 
— zgodnie z rozkazem — salut 
24 salw armatnich.

MANIFESTACJA PRZYJAŹNI 
POD LENINO

Fulminac^jnym punktem ob 
chodów jubileuszu polskich sił 
zbrojnych w ZSRR b^ła wczo­
rajsza manifestacja polsko-ra­
dzieckiej przyjaźni pod Leni­
no. Przybiła na nia delegacja 
społeczeństwa polskiego. W 

manifestacji wzięli udział gos­
podarze Białoruskiej Socjalis­
tycznej Republiki Radzieckiej, 
a wśród nich wiceprzewodni­
czący Rady Ministrów BSRR 
Stanisław PiłotawiCŁ

ODSŁONIĘCIE POMNIKA 
POLSKICH ŻOŁNIERZY W NRD

W miejscowości Hohen Ne- 
uendorf w powiecie Oranien- 
burg w NRD odbyła się mani 
festacja z okazji 35 rocznicy 
ludowego Wojska Polskiego, 
podczas której odsłonięto pom 
nik ku czci poległych w cza­
sie kwietniowej ofensywy na 
Berlin żołnierzy I armii WP. 
Okol icznościowe pr ze mówień i e 
wygłosił sekretarz KC PZPR, 
Zdzisław Żandarowski. Władze 
NRD reprezentował wicepre­
mier Gerhard Weiss i inne o- 
sobistości. Plac, przy którym 
stanął pomnik, został przemia 
nowany na plac 1 Armii Woj 
ska Polskiego. (PAP)

SPOTKANIA 
W WIELKOPOLSCE

Liczne imprezy, spotkania, 
pekazy i wiece towarzyszyły 
obchodom 35 rocznicy powsta­
nia WP w woj. kaliskim. Zai- 
naugwrowała je akademia w 
Teatrze im. W. Bogusławskie­
go w Kaliszu z udziałem przed 
sta wicie! i władz wojewódz­
kich, ludowego Wojska Pol­
skiego, kombatantów,’ przed­
stawicieli załóg zakładów pra­
cy i młodzieży.

Apele odbyły się też w Ja­
rocinie, Krotoszynie, Ostro­
wie i w Pleszewie.

We wtorek 10 październi­
ka przebywała w Kaliszu 
grupa k^dry wojskowej i słu­
chaczy Wyższej Szkoły Oficer­
skiej' Wojsk Zmechanizowa­
nych im. Tadeusza Kościuszki 
7. Wrocławia. Na placu 1 Maja 
podchorążowie zaprezentował i 
mieszkańcom miasta pokaz 
musztry, spotkali się też z za­
łogami zakładów pracy.

Fndsuas jednego se sj»o<KkaA w 
Szkole Podstawowej nr 11 w Ka­
liszu, z udziałem przedstawiciela 
Armia Radzieckiej płk. Fryderyka 
Kuźnice owa, członkowie ZBoWiD 
przy WSK „PZL” przekazali szkol 

mej Izbie Pamięci urnę a ziemią 
spod Lenino.

Również w ramach obchodów 35 
rocznicy powstania WP Zarząd Wo 
jewódzki Związku Inwalidów Wo­
jennych w Kalisza otrzymał * rąk 
wojewody kaliskiego Zbigniewa 
Cliodyły sztandar ufundowany 
przez społeczeństwo regionu. Wrę 
czono też odznaczenia państwowe 
i regionalne. Krzyże Kawalerskie 
Orderu Odrodzenia Polski otrzy­
mali: Franciszek Przybyła i Józef 
Rychlewski.

Wczoraj w siedzibie Wojewódz­
kiego Sztabu Wojskowego w Ka­
liszu odbyło się okolicznościowe 
spotkanie. Obecni byli m. in. I se­
kretarz Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR Jerzy Kusiak i wojewoda 
kaliski Zbigniew Chcdyła. Liczna 
grupa oficerów i pracowników cy 
wilnych otrzymała odznaczenia 
państwowe, wojskowe i regional­
ne. Żołnierzom i oficerom rezer­
wy wręczono również nominacje 
na wyższe stopnic wojskowe, (par)

☆

W przeddzień 35 rocznicy po 
wstania ludowego Wojska Pol­
skiego I sekretarz KW PZPR 
w Poznaniu — Jerzy Zasada 
wraz z członkiem sejmowej ko 
misji Obrany Narodowej — Ed 
wardem Sieradzkim przebywał 
w Wyższej Oficerskiej Szkole 
Wojsk Pancernych im. Stefa­
na Czarnieckiego. Po powita­
niu gości przez komendanta 
śikoly płk Władysława Łuka- 
szyka goście zapoznali się z do 
robkiem naukowo-dydaktycz­
nym szkoły. Na zakończenie od 
było się spotkanie I sekretarza 
KW z aktywem politycznym i 
młodzieżowym szkoły. Z oka­
zji 35 rocznicy powstania 
LWP złożył on oficerom i pod­
chorążym życzenia.

W7 Sali Tradycji Wojsk Lot­
niczych w Poznaniu odbyło się 
spotkanie przedstawicieli do­
wództwa z oficerami, chorąży­
mi, podoficerami i pracownika 
mi cywilnymi WL. Dowódca 
Wojsk Lotniczych gen. dyw. pi 
lot Tadeusz Krepski wręczył 
odznaczenia wyróżniającym 
się. Krzyże Kawalerskie Ordę 
ru Odrodzenia Polski otrzyma­
li m. in.: ppłk Józef Kupczyk, 
mjr pil. Stanisław Skorek. Wrę 
czono także złote i srebrne 
Krzyże Zasługi oraz medale 
„Za Zasługi dla Obronności 
Kraju”. Przyznano również a- 
wanse na wyższe stopnie, (jk)

MINISTER A. GLAZUR W P1LSKIEM

W województwie pilskim przebywał wczoraj minister budownictwa 
i materiałów budowlanych — Adam Glazur. Wziął on udział w po­
siedzeniu Egzekutywy KW PZPR, poświęconym programowi rozwo­
ju Kombinatu Budowlanego w Pile.

Podczas pobytu w Pilskiem Adam Glazur zapoznał się także ze sta­
nem niektórych budów, (wis)

INAUGURACJA ZAJĘĆ NA WUML W KONINIE

Wczoraj w Koninie odbyła się inauguracja zajęć na Wieczoro­
wym Uniwersytecie Marksizmu-Leninizmu. W spotkaniu wzięła u- 
dział sekretarz KW PZPR Zofia Zamojska, która podkreśliła rolę i 
znaczenie szkolenia politycznego, w tym WUML, w podnoszeniu wie­
dzy politycznej i obywatelskiej społeczeństwa.

W bieżącym roku w Konińskiem, we wszystkich rodzajach Ozkole- 
nia politycznego, uczestniczyć będzie 38 009 słuchaczr; 650 otrzyma­
ło indeksy WUML.

Uczestnicy wczorajszej inauguracji wysłuchali wykładu inicjują­
cego zajęcia, w którym doc. dr Zdzisław Wroniak przedstawił „Spra­
wę polską w polityce mocarstw zachodnich przed i po Rewolucji 
Październikowej”. Słuchaczom WUML wręczono trzy medale pa­
miątkowe za ofiarną działalność w upowszechnianiu marksizmu-leni- 
nizmu i polityki partii oraz trzy odznaki „Za zasługi dla wojewódz­
twa konińskiego”.

Na zakończenie słuchacze otrzymali indeksy i złożyU ślubowanie, 
(woj)

IMIĘ GEN. A. ZAWADZKIEGO DLA OPOLSKIEJ UCZELNI

Wyższa Szkoła Inżynierska w Opolu, otrzymała wczoraj imię gen. 
Aleksandra Zawadzkiego, wybitnego działacza ruchu robotniczego, 
byłego przewodniczącego Rady Państwa. Na spotkaniu z okazji od­
słonięcia popiersia patrona uczelni uczestniczyła żona Aleksandra 
Zawadzkiego — Stanisława oraz gospodarze woj. opolskiego z I se­
kretarzem KW PZPR w Opolu Andrzej>m Żabińskim. (PAP)

GEOTECHNICZNE PROBLEMY WIELKOPOLSKI

W Kiekrzu koło Poznania rozpoczyna Się dzisiaj dwudniowa kon­
ferencja naukowa na temat „Geotechniczne problemy Wielkopolski”. 
Została ona zorganizowana przez Instytut Inżynierii Lądowej Poli­
techniki Poznańskiej i Ko-mitet Naukowo-Techniczny do Spraw’ Geo- 
tcchniki przy oddziale wojewódzkim NOT w Poznaniu. Celem kon­
ferencji, w której uczestniczy około 190 naukowców i praktyków, 
jest przegląd tematyki badań naukowych z dziedziny geotechniki 
(konsolidacja gruntów, mechanika gruntów i gruntoznawstwo, fun­
damentowanie i geotechnika w podłożu drogowym i kolejowym), (gra)

Dzień solidarności 
i więźniami 

politycznymi w RPA
Organizacja Nacrodów Zjed­

noczonych ogłosiła dzień 11 
października dniem solidarno­
ści z więźniami politycznymi 
w RPA. Uczestnicy posiedzenia 
specjalnego komitetu do walki 
z apartheidem ostro potępili 
krwawe represje stosowane 
przez reżim z Pretorii wobec 
bojowników walczących o 
wolenie narodowe i sipołecznę 
w tym kraju. (PAP)

Zemsta 
„czerwonych brygad"
Znany sędzia rzymski, 65-letni Gi 

rolamo Tartaglione padł ofiarą ko 
lejnego zabójstwa, które obciąża 
konto włoskich „czerwonych bry­
gad”. Jest to już trzecie zabójstwo 
sędziego w ostatnich dwóch la­
tach.

Tartaglione zginął 10 dni po za­
kończeniu operacji policyjnej, któ 
ra doprowadziła do aresztowania 
w Mediolanie 9 terrorystów i osób 
im sprzyjających. Obserwatorzy są 
dzą, Iż zamordowanie sędziego Tar 
taglione jest zemstą „czerwonych 
brygad”.

☆

W Neapolu dwaj terroryści za­
mordowali wczoraj profesora me­
dycyny sądowej — A. Paolella, pra 
cującego w neapolitańskim wię­
ziennictwie. Do zamachu przyzna­
ła się organizacja „prima linea” 
(pierwsza linia) związana z „czer­
wonymi brygadami”. (PAP)

Rewelacje na temat zeznań A. Moro
Wtorkowa ..La Republica” oraz 

tygodniki ..FEspresso’’ i „Panora 
ma” zamieściły w najnowszych 
numerach obszerne fragmenty 
domniemanych ..zeznać” Alclo 
Moro, złożonych w czasńe „T>roce 
su”, jaki „czerwone brygadv” wy 
toczyły porwanemu przewodniczą 
temu DC.

Według tvch ostatnich rewela­
cji,. Alclo Moro m:ał oświadczyć 
nrzesłuchu jącym go terrorystom, 
że „zerwał ze swoją partia”; jeśli 
zostanie uwolniony, wystąpi z cha

decji i zapisze się do mieszanej 
grupy parlamentarnej. „Z tej nie­
zależnej pozycji — miał stwier­
dzać ówczesny przewodniczący 
DC — będę mógł kontynuować 
moją walkę polityczną w świetle 
tego, czego nauczyłem się w tych 
ciężkich dniach”. Moro w niezwy 
kle ostrych słowach atakuje nie­
mal wszystkich czołowych poli y 
ków chadeckich, przedstawia też 
„nieznane fnkty” na temat nie­
których głośnych skandali oraz 
dywersyjnych sn'skńw i zamachów 
ostatnich lat. (PAP)

Powstało Wielkopolskie
Zrzeszenie Producentów Ryb

Po wielu starrawlach, ipo- 
przedzotnych przygotowaniami 
orga.nitzacyjn.ymi. powołano w 
Poznaniu Wielkopolskie Zrze­
szenie Producentów Ryb, sku­
piające obecnie dwustu indy­
widualnych użytkowników 
(właścicieli i dzierżawców) 
i 11 jednostek uspołecznio­
nych, którzy prowadzą gospo­
darkę rybną na ponad sze­
ściuset hektarach stawów i je­
zior, znajduja/cych się w pię­
ciu województwach: kaliskim, 
konińskim, leszczyńskim, pil­
skim i poznańskim.

Powstałe wczoraj Wielkopolskie 
Zrzeszenie Producentów Ryb, 
któremu przewodniczy Władysław 
Krupiński z Czerwonaka, przyjęło 
obszerny plan działania, oparty 
na wskazaniach programu rządo­
wego zakładającego podwojenie 
do 1990 roku produkcja ryb słod­
kowodnych w Polsce. Zajmie się 
ono m. in. inwentaryzacja sta­
wów i jezior znajduiącvch się w 
użytkowaniu indywidualnym, kó­
łek rolniczych i rolniczych snól- 
d’ielni nrodukcyjnych. organiza­
cją produkcji materiału zarybie­

niowego. rozdziałem pasz dla ryb, 
poradnictwem fachowym, szkole­
niem producentów, budowaniem i 
czyszczeniem zbiorników wod­
nych, technologią produkcji, pie­
lęgnacji, żywienia, zimowania i 
transportu ryb, ich zbytem do 
„Centrali Rybnej”, organizowa­
niem gospodarstw specjalistycz­
nych i kooperacji rybackiej. op:- 
niowaniem wniosków o kredyty 
na rozwój i Dopieranie tej pro­
dukcji. profilaktykę i zwalcza­
niem chorób ryb.

Przyjęto statut Zrzeszenia, 
wybrario delegatów na zjazd 
krajny rreducentów ryb, na 
którym będą przedstawiciele 
kMlounastu pode Sinych zrze­
szeń w kraju. Wiefficppc-łskie 
Zrzeszenie Producentów Ryb 
jest dziesiątym z kolei w Pol­
sce. Będzie ono zajmowało śie 
głównie wykorzystaniem wód 
dla hodowli ryb słodkowod­
nych takich, jak: karpie, 
szczupak!, sandacze czy węgo­
rze. Powinny one częściej tra­
fiać ha stoły jako jeden z 
podstawowych składników ży­
wienia^ ^emp) /

O W Damszynfle w pobHSu 
Ostrov/a zginął w środę w nccy 
24-lełni mężczyzna, który będąc 
w stanie nietrzeźwym zasnął na 
torach. Został en przejechany 
przez pcciąg towarowy.

gk Na trasie Olsrowo — Ą-wfM w 
pobliżu Kępna kierujący cięża­
rówką zderzył się w czasie v<y- 
przedzenia Innego pojazdu z we. 
zem krnnym. Woźnica odrósł 
rany, natomiast koń zginął, (b)

„Mały Lotek"
LOSOWANIE I

7, 10, 19, 30, 31
LOSOWANIE U 

3, 15, 1€, 29, 32 
Końcówka band, 7719

„EKpress-Lotek"
W, 19, 27, 39 49

Poznańskie i Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodarki 
VZ<xJnej przewiduje na dziś w 
Wleikopolsce zachmurzenie przs* 
^ważnie małe, w nocy 1 rano silne 
mgły.

Temperatura minimalna od 6
9 stopni, maksymalna od 8 do W 
stopni. Wiatry słabe, przeważnie 
z kierunków wschodnich.

Wczoraj o godz. 19 zanotowano 
w Kaliszu, Koninie, Lesznią i Pile 
14 stopni, w Poznaniu 12 stopni; 
Ciśnienie 765,1 mm.

Dmteiszy serwfs info*mocv!ny 
oprocowcrt Wojciech Nentwig.
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35 lat ludowego Wojska Polskiego

ARMIA NASZEJ DUMY
Od owego mglistego, chłod­

nego ranka pod Lenino 
rozpoczynającego 12 dzień 

października 1943 roku, mija 
35 lat. Kto choć raz odwiedził 
Muzeum WP lub którąś z sal 
tradycji jednostek, kto obser- 
wował naszych chłopców w 
trakcie bojowych ćwiczeń 
szkoleniowych, widzi jak bar­
dzo różne jest wojsko współ­
czesne swoim wyposażeniem 
od tamtego, które u boku ra­
dzieckich towarzyszy broni 
forsowało błotnistą Miereję, 
Wisłę, Odrę i Nysę Łużycką, 
szturmowało Berlin.

Synonimem tamtego woj­
ska pozostał piechur na cię­

Ludowe Wojsko Polskie zostało wyposażone w najnowszy sprzęt, jaki zna technika wojskowa.
CAF — fot. Sobieszezuk

żarówce, samolot „Jak” albo 
„Ił”, najlepszy wówczas czołg 
T-34, pepeszka i zapowiedź 
nowego — „katiusza”. Dzisiaj 
symbolem nowoczesności jest 
broń rakietowa, samoloty 
macanie szybsze niż dźwięk, 
czołgi zdolne do samodzielne­
go pokonywania przeszkód 
wodnych, a przede wszystkim 
elektronika, niezrównany po­
mocnik w kierowaniu działa­
niami bojowymi.

Ludowe Wojsko Polskie ma 
■wszystko, co stanowi o nowo­
czesności armii: samoloty 
naddźwiękcwe „Mig” i ,^u”, 
znakomite czołgi i transpor­
tery opancerzone, rakiety do 
walki na lądzie w strefie tak­
tycznej i operacyjnej, a także 
do obrony wybrzeża i walki 
na morzu. Nasze wojsko jest 
armią nowoczesną, której żoł­
nierze dobrze nauczyli się ko­
rzystać ze wszystkiego co po­
trzebne do obrony kraju.

Socjalistyczna nauka i prze­
mysł dobrze służą obronności. 
Współczesna walka wymaga 
wielkiej ruchliwości wojsk, 
narzuca ostre tempo działań, 
zwiększa ich zasięg. Współ­
czesny piechur przesiadł się z 
ciężarówki do opancerzonego 
transportera i do śmigłowca. 
Mamy więc prawie dziesięć 
razy więcej transporterów 
opancerzonych niż w roku 
1950. Tempo budowy mostów 
ze składanych elementów 

wzrosło w tym czasie pięcio­
krotnie.

Przed trzydziestu laty na 
straży naszego nieba mieliśmy 
samoloty myśliwskie i artyle­
rię przeciwlotniczą. Wojska 
OPK w roku 1978 dysponują 
nie tylko rakietami przeciw­
lotniczymi, ale także dosko­
nałymi urządzeniami radio­
technicznymi o dalekim zasię­
gu i rosnącej bez przerwy 
zdolności wykrywania celów 
przez zautomatyzowaną sieć 
radiolokacyjną.

Od zakończenia wojny wiele 
zmian dokonało się także w 
dziedzinie dowodzenia woj­
ska,mi. Nie można mówić o 

manewrowości armii, o jej 
przygotowaniu do działań na 
współczesnym polu walki bez 
wykorzystania systemów elek­
tronicznych, integrujących pro 
ceśy rozpoznania, powiada­
miania, reagowania ogniowe­
go i wreszcie dowodzenia. Na­
sze ludowe Wojsko Polskie 
dysponuje tymi urządzeniami 
i posługuje się nimi w swej 
codziennej służbie. Takie woj­
sko stworzyła polityka obron­
na partii, oparta o sojusz ze 
Związkiem Radzieckim i jego 
wszechstronną pomoc, o bra­
terskie współdziałanie wszyst­
kich armii Układu Warszaw­
skiego.

O sile armii decydują jed­
nak przede wszystkim ludzie 

■— żołnierze, którzy ten nowo­
czesny sprzęt oraz uzbrojenie 
briorą w swe ręce i posługują 
się nim w codziennej służbie. 
Trzeba wysokich umiejętności 
obsługi, by sprostać zadaniu. 
Trzeba wielkiego wysiłku do 
zdobycia umiejętności.
. Ludowe Wojsko Polskie ma 
takich ludzi. Prawic 90 pro­
cent kadry oficerskiej legity­
muje się wyższym wykształ­
ceniem blisko połowa żołnie­
rzy służby zasadniczej ukoń­
czyła średnie szkoły zawodo­
we lub ogólnokształcące.

Inne jest dzisiejsze nasze 
wojsko, niż to przed 35 czy 30 
laty. Inne, a przecież to sa­
mo. Młodzi żołnierze 1978 
roku tak jak ich ojcowie i 

dziadkowie przepojeni są żar­
liwym patriotyzmem, chęcią 
służenia Ojczyźnie pełnią sił 
i umiejętności, całą wiedzą i 
sercem. Patriotyzm żołnierzy 
ze szlaku bojowego od Lenino 
do Berlina, z pierwszych naj­
trudniejszych lat walki o 
umocnienie władzy ludowej i 
pracy przy odbudowie znisz­
czonego kraju stanowi wzór 
dla młodych pokoleń. Na tych 
przykładach dzisiejsze roczni­
ki żołnierzy uczą się miłości 
ojczyzny i internacjonalizmu, 
szacunku dla służby i pracy 
oraz najwyższego zdyscypLino- 
w?nia.

Na wizerunek dzisiejszego 

żołnierza składa się także 
pierwszy polski lot w kosmos 
podpułkownika WP, Mirosła­
wa Hermaszewskiego dowo­
dzący wysokich walorów’ na­
szej kadry lotniczej, jak i nie- 
naganna s-łużba już blisko 9 
tysięcy młodych chłopców w 
żołnierskich mundurach peł­
niona w imię utrzymania po­
koju na Bliskim Wschodzie 
przez kolejne zmiany Polskiej 
Wojskowej Jednostki Specjal­
nej w Doraźnych Siłach 
Zbrojnych ONZ.

Sprzęt bojowy — najlepszy 
jaki •wówczas był do dyspo­
zycji — którym polscy żoł­
nierze walczyli u boku ra­
dzieckich towarzyszy o wy­
zwolenie kraju pozostał dziś 
już tylko w muzeach i izbach 
pamięci. Obraz dzisiejszego 
wojska i żołnierza wyniesiony 
przez kombatantów z wizyt 
na poligonach jest zasadniczo 
różny od tego, który pamię­
tają z tamtych wojennych 
dni. Jednakże, gdy 'wieczo­
rem starzy i młodzi siądą ra­
zem, gdy rozpoczną się roz­
mowy o żołnierskiej służbie 
dla kraju, rychło okazuje się. 
że myśli i uczucia jednych i 
drugich są jednakie, że pod 
nowymi mundurami bija ser­
ca równie gorąco oddane 
sprawie Polski Ludowej jak 
wówczas — w mglisty, chłod­
ny ranek 12 października 1943 
roku.

JERZY ROMAN

W nawiązaniu do treści arty 
kułu red. Grażyny Szulak pt. 
„Ciasne ramy chałupnictwa” 
zamieszczonego na łamach 
„Głosu Wielkopolskiego” dnia 
23. 8. 1978 r., pragniemy wyra­
zić serdeczne podziękowanie 
za ogłoszenie ankiety w spra­
wie chałupnictwa i dokonanie 
analizy uzyskanych tą drogą o- 
pinii zarówno kandydatów do 
pracy w nakładztwie, jak też 
ich potencjalnych pracodaw­
ców.

Uprzejmie informujemy, że 
zagadnienia związane z woje­
wódzkimi programami rozwo­
ju pracy nakładczej do 1980 ro 
ku były przedmiotem debaty 
Prezydium Kolegium naszego

Dorobek Stowarzyszenia Elektryków Polskich w Poznaniu

Ciągłość społecznej 
i naukowej tradycji

Pół wieku działa w Pozna­
niu Stowarzyszenie Elek 
tryków Polskich. Okrą­

gły jubileusz 50-lecia przypa­
da 14 października. Oddział 
Poznański SEP grupuje zara­
zem członków najstarszego w 
W ielkopol sce stowarzyszenia
naukowo-technicznego.

Pierwszych dowodów zrze­
szania się elektryków można 
by doszukiwać się już wcześ­
niej. Niewielka grupka elek­
tryków działała bowiem w ro 
ku 1896 w Towarzystwie Przy 
jaciół Nauk w Wydziale Przy­
rodników i Techników. W ro­
ku 1918 w ramach Stowarzy­
szenia Techników w Poznaniu 
powstał Wydział Elektryczny a 
w 1921 r. — Koło Poznańskie 
Stowarzyszenia Elektrotechni­
ków Polskich. Po zmianach 
organizacyjnych w roku 1923 
rozpoczął działalność Oddział 
Stowarzyszenia Elektryków, z 
pierwszym prezesem Karolem 
Trompeteurem.

W okresie międzywojennym 
elektrycy przejawiają duża ak 
tywność. Z inicjatywy człon­
ków SEP oowstaje m. in. szeze 
gółowy program elektryfikacji 
Wielkopolski oraz ‘Towarzys­
two Elektryfikacji Okręgu Po 
znańskiego, które potem ten 
program realizuje. Elektrycy, 
bodaj pierwsi w kraju podjęli 
walkę z zakłóceniami odbioru 
radiowego, skutkiem czego wo 
jewoda poznański wydał w ro

Olsztyńskie Zakłady Opon 
Samochodowych „Stomil” przy 
gotowały we współpracy z Cen 
tralnym Ośrodkiem Badawczo- 
Rozwojowym Przemysłu Opo­
niarskiego w Poznaniu — opo­
nę do największego z płockich 
kombajnów zbożowych. Jej 
rozmiar 18-26, a waga — 140 
kg. Produkowana będzie za 
rok. Pierwsze egzemplarze już

Echa naszych publikacji

Ministerstwo 
wzięło pod uwagę 
postulaty „Głosuu

resortu w dniu 23. 9. 1978 r. O- 
pracowane zostały materiały 
przeznaczone dla resortów po­
dejmujących organizację pracy 
nakładczej, zawierające m. in. 
postulaty zgłoszone we wspom 

ku 1936 specjalne zarządzenie 
regulujące tę sprawę.

Obecny Oddział Poznański 
SEP należy do największych i 
najaktywniejszych stowarzy­
szeń Oddziału Wojewódzkiego 
NOT w Poznaniu. Liczy około 
3 000 członków, w ponad 70 ko 
łach na terenie województw 
poznańskiego, leszczyńskiego i 
pilskiego.

W pracach oddziału szczegół 
ną rolę odgrywała zawsze dzia 
łalność szkoleniowa, realizowa 
na w dużej mierze przy pomo­
cy Terenowego Ośrodka Szko­
lenia Stowarzyszenia Elektry­
ków Polskich. W latach 1975— 
77 zorganizowano np. 112 kur­
sów, które ukończyło blisko 
3 800 słuchaczy. W ciągu trzech 
minionvch lat członkowie SEP 
wygłosili też 848 odczytów; wy 
słuchało ich ponad 22 000 osób; 
wyświetlono 214 filmów o te­
matyce technicznej Zorgańizo 
wano również liczne wystawy 
wraz konkursy, których celem 
była popularyzacja najnow­
szych osiągnięć technicznych. 
Do działalności w stowarzyszę 
niu starano się przyciągać mło 
dzież akademicka m. in. przez 
konkurs na naileosza prace dv 
nlomowa dla absolwentów Wy 
działu Elektrycznego Politech­
niki Poznańskiej.

Grupa rzeczoznawców SEP 
tylko w roku ubiegłym wyko­
nała 54 ekspertyzy. Ponadto 
członkowie poznańskiego od­
działu SEP w latach 1975—77 
zgłosili 833 wnioski racjonali­
zatorskie. uzyskali 97 paten- 
tórz krajowych, 4 patenty za-

Nowe opony 
z Olsztyna

wypróbowano w czasie ostat­
nich żniw.

Przygotowana jest również 
produkcja opon do ciągników 
licencyjnych „Massey Fergu- 
son”, opona radialna do samo­

nianym artykule na lamach 
„Głosu Wielkopolskiego”.

Dyrektor Departamentu 
Ministerstwa Pracy, 

Płac i Spraw Socjalnych 
mgr EUGENIUSZ DOBOSZ

graniczne i 31 świadectw ns 
wzory użytkowe.

Członkowie poznańskiego ot 
działu SEP uzyskali liczne na­
grody za osiągnięcia w dziedz 
nie techniki, jak również od 
noszą sukcesy w 
współzawodnictwa 
n a j leps zego ki ubu technik
1 racjonalizacji w energetyce 
Tytuł ten wielokrotnie uzysk 
rżał już Międzyzakładcwj 
Klub Techniki i Racjonaliza­
cji przy Zakładach Energetycz 
nych Okręgu Zachodniego w 
Poznaniu. Działalność człon­
ków SEP przyczyniła się dc 
wykrycia oraz wykorzystania 
szeregu rezerw produkcyjnycł 
i energetycznych. m. im.

„Ad;Elektrowni „Pątnów” i
mów”, w stacjach radiowych 
telewizyjnych. „Pomecie”. Po­
znańskiej Fabryce Łożysk. To­
cznych, poznańskim „Energc- 
projekcie” i innych zakładach

Wiele ciekawych szczegółów 
o działalności stowarzyszeń’ 
w okresie minionych 50 1T 
znaleźć można w menograf? 
opublikowanej przez prezes? 
Oddziału Wojewódzkiego SEr 
w Poznaniu mgr. inż. Wojcie­
cha Weissa w dwóch ostatnich 
numerach „Kroniki Miasta P( 
znania”. Działalność SEP sta­
nowi dobra ilustrację prze­
mian społeczno-gospodarczych 
i technicznych zachodzących 
w Wielkopolsce w minionym: 
półwieczu.

MAREK PRZYBYLSKI

chodów dostawczych o syi 
lu 7:50 R 16. W bieżącym r 
natomiast uruchomiono ] 
dukcję i wytworzy się blisko 
10 000 opon „Super-Transport”. 
Opony te przeznaczone są dla 
ciągników i mają o 30 proc 
większą żywotność niż opony 
z bieżnikiem polowym, w któ­
re wyposażone są ciągniki peł 
niące często rolę środka trans­
portu drogowego. (PAP)

przeczytałem niedawno w pewnym tygodniku, że jed- 
t ną z przyczyn niedomogów w pracy handlu jest 

niedostatek sprzedawców. Stąd w szeregu przypad­
ków porastają przydługawe kolejki, wzrasta nerwowość 
kupujących i pogarsza się ich samopoczucie.

To prawda. Ale w przypadku, gdyby liczyć tylko za- 
trudnienie w handlu tzw. operatywu — w stosunku do 
obsługiwanej ludności czy liczby placówek sprzedaży. W 
rzeczywistości sytuacją z tamtej strony lady przedstawia 
się nieco inaczej, niżby to wypadało z prostej statystyki.

Odwiedzając na przykład poznańskie sklepy, z łatwoś­
cią można zaobserwować, iż istotnie w większości z nich 
za mało jest personelu obsługującego kupujących. Ale od­
notowujemy też inne zjawiska, wręcz niepokojące. Pod­
czas gdy w takim czy innym sklepie spora liczba klien­
tów obsługiwana jest przez jedną ekspedientkę czy najwy­
żej duńe, w wiciu innych placówkach — bądź w poszcze­
gólnych stoiskach — obserwujemy nadmiar personelu.

Byłem niedawno w domach handlowych przy ul. Czer­
wonej Armii w Poznaniu. Owszem, przy stoiskach z arty­

kułami elektrycznymi czy przy perfumeryjnym tłok. Pa­
nie za lada, nie miały chwili wytchnienia. Niemal tuż o- 
bok — w dziale ze sprzętem gospodarstwa domowego (lo­
dówki, maszyny do szycia) oraz w dziale tkanin i wykła­

dzin (dywany, firanki) — część personelu zajęta była 
wszystkim, tylko nie ekspedycją kupujących. Aż żal było 
przerywać tym stojącym w gromadce paniom zajętym

Nie zawsze na linii

Za mało czy za dużo?
rozmową c tym, co komu powiedziała pewna parni czy ko­
leżanka.

Podobne sceny nie trudno zaobserwować w Powszech­
nym Domu Towarowym „Centrum” przy ul. 27 Grudnia 
czy w stojącym naprzeciwko magazynie ze zmechanizo­
wanym sprzętem gospodarstwa domowego. Przynajmniej 
w kilku stoiskach wspomnianych placówek handlowych.

Uogólnianie w tym przypadku byłoby błędem. Ale gdy 
widzi się tu • ówdzie nadmiar personelu, a brak gdzie in­
dziej, wówćzas budzi wątpliwości ogłoszona przez przed­
siębiorstwa handlowe teza, iż mają one za mało pracow­
ników, by dobrze i sprawnie obsługiwać nabywców róż­
nych towarów

Można by się zgodzić z twierdzeniem, iż nie zawsze je­
szcze pracownicy handlu wykazują należytą kulturę pra­
cy, nie znaja podstawowych zasad obsługi kupujących, 
nie umieją czegoś sprzedać i wówczas klient wychodzi 
ze sklepu z pustymi rękoma, choć — przy dobrej obsłu­
dze — może znalazłby to — czego szukał, lub coś podob­
nego i równie potrzebnego. Natomiast trudno rozumieć ża­
le dyrekcji przedsiębiorstw handlowych, gdy rzuca się 

wprost w oczy marnotrawienie etatów, a zatem i społecz­
nych pieniędzy na nadrąiernie zatrudnionych.

Jestem przekonany, że błąd tkwi w braku sztuki ana­
lizowania potrzeb (zresztą i do dzisiaj niedomaga też ana­
liza chłonności rynku na wiele towarów) i nieumiejętności 

.dysponowania tym, co się ma, a raczej kimś kogo się 
przyjmuje do pracy za ladą. Zwłaszcza, w przypadku wiel­
kich zespołów handlowych, takich właśnie, jak domy czy 
hale targowe, powinno się prowadzić elastyczną politykę 
zajęcia personelu. Umiejętne jego przesuwanie od stoiska 
do stoiska, w zależności od napływu klientów i zaintere­
sowania danymi towarami, to właściwa polityka kadro­
wa. Wówczas i klienci mieliby mniej powodów do narze­
kań.

Być może, oto? niedomogi wynikają też z obowiązują­
cych przepisów o osobistej odpowiedzialności pracownika 
za powierzony mu odcinek działania, co, oczywiście, u- 
trudnia pr zet as owy wonie pracowników. Jeśli tak jest, to 
w imię należytego wykorzystania kadry w handlu i tutaj 
należałoby wprowadzić pewne zmiany. Wówczas może się 
okazać, że wiele osób będzie można przesunąć na stałe 
(lub czasowo) tam, gdzie w danym momencie są najbar­
dziej potrzebne. By kupujący nie musiał nazbyt długo 
czekać, by nic denerwował się i nie był skłonny mówić 
źle o pracy handlu.

KRZYSZTOF POMORSKI
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Wychowywanie społeczeństw w duchu pokoju

uze zainteresowanie
inicjatywą w ONZ

Polscy piłkarze przegrali z Rumunią Kolejna porażka

Nieczęsto się zdarza, by no- 
inicjatywa jednego z 

państw, zgłoszona już po roz­
poczęciu debaty generalnej 
Zgromadzenia Ogólnego Naro­
dów Zjednoczonych, zdobyła 
sobie publiczne poparcie je­
szcze w czasie tejże debaty. Ta 
kie przypadki występują wów 
czas, gdy dana inicjatywa od­
powiada aktualnym zaintereso 
waniom narodów i z takim 
przypadkiem mamy do czynie 
ria, jeśli chodzi o polską, inicja 
tywę w sprawie wychowania 
społeczeństw w duchu pokoju. 
Znalazła ona bowiem imienne 
poparcie w szeregu wystąpień, 
.jakie miały miejsce w ciągu o- 
?4atnich dwóch tygodni deba­
ta generalnej.

Tradycyjnie, polskie inicja- 
tvwy zgłaszane na forum ONZ, 
j?ko propozycje dotyczące dzia 
??ń o charakterze trwałym i 
dalekosiężnych skutkach ma-

ją duży ciężar gatunkowy. Dlatego też, nowa inicjaty-
Plan Rapackiego jest do dziś wa naszego kraju spotkała się 

rejo- z zainteresowaniem zarównokopiowany w różnych 
nach świata. Zgłoszona 
roku przez Polskę idea 
pracy i bezpieczeństwa 
ropie, zaowocowała po 
tach konferencją w

w 1964 
współ- 
w Eu- 
11 la-

Hels in­
kach. Przedstaw tona przez Ed 
warda Gierka w roku 1974 z 
trybuny ONZ .idea wychowania 
Społeczeństw w duchu pokoju, 
została zgłoszona na obecnej se 
sji w postaci konkretnego pro­
jektu konwencji.

Inicjatywa ta została formąl 
nie zgłoszona tuż po sesji spec 
jałnej Zgromadzenia w sprawie 
rozbrojenia. Podczas sesji spec 
jakiej wiele państw, a zwła­
szcza kraje Trzeciego Świata, 
podnosiły sprawy, które znaj­
dują się w całościowych i roz­
winiętych propozycjach pol­
skich.

Kolejna dymisja

Belgii Leo Tindemans
poinformował wczoraj 
misji siwego rząbu, 
nej na ręce króla

o dy- 
zlożo- 
Bau-

ócuina. Tindernans poda je się do 
dymisji już po raz trzeci w ciągu 
czterech lat. Poprzednie dwa razy 
dymisja nie była przyjmowana 
przez króla który powierzył mu po 
nowele misję sformowania nowe- 
gd t?ądu.

Przyczyną obecnego kryzysu są
mów nieporozumienia :owe”
w łonie rządu składającego się z

mandzkiej i walońskiej.
społeczności fla-

V
Wczoraj wieczorem król Belgów, 

Ftaudouin l przyjął dymisję rządu, 
przedstawioną przez premiera

Proces morderców

Od poniedziałku, 9 bna., toczy 
się w Lizbonie przed Najwyższym
Trybunałem Wojskowym 
w Sprawie skrytobójczego

proces 
zamor

Kowania znanego działacza demo 
kratycznego i antyfaszystowskiego, 
generała Hiimberto Delgado.

W procesie, który wywołuje •- 
grornne zainteresowanie opinii pu 
bliczhej, oskarżonych jest 7 O4,ób. 
Przed sądem staje jednak obecnie 
tylko trzech oskarżonych: były 
szef Tajnej Służby Bezpieczeństwa 
(P1DE), rernando da SiKa Pais, 
były dyrektor tajnej policji PIDE, 
Ałvaro Pereira de Carvaiho i by 
ly inspektor Agostinho Tienza.
Czterej pozostali zbiegli za 
eę i będą sądzeni zaocznie.

Za czasów faszystowskiej 
tury Salazara, gen. Delgado

grani

dykta
Wysu

nął swą kandydaturę z ramienia o- 
pożycji w wyborach prezydenc­
kich w Portugalii w 1958 r., w któ 
ry.th odniósł wyraźne zwycięstwo. 
Jednakże władze faszystowskie 
sfalśzowaly Wyniki głosowania, nie 
dopuszczając go do zajęcia stano 
wiska Pozbawiony stopnia genera 
la i prześladowany gen. Delgado 
musiał opuścić Portugalię i schro 
nić się na emigracji.

Obawiając się jednak tak silne 
go przeciwnika, cieszącego się 
wielkim autorytetem w Społeczeń 
Stwic portugalskim. Salazar powie 
rzył agentom PIDE rozprawienie 
się z nim. Zwabiony na fałszywe 
spotkanie w pobliżu hiszpańskiego 
miasta Badajoz, niedaleko od grą 
nicy portugalskiej w 1955 r. gen. 
Delgado został zastrzelony przez 
trzech agentów PIDE.

Proces potrwa kilka miesięcy. 
Sąd przesłuchuje obecnie ponad 30 
świadków. (PAP)

delegatów, osobiście sekreta­
rza generalnego i sekretariatu 
ONZ jak i dziennikarzy. Świad 
czą o tyra wypowiedzi z trybu 
ny sesji, stwierdzenia sekreta­
rza generalnego, działania pod 
jęte w sekretariacie oraz uwa 
ga, jaką zwrócili na nią kores 
pondenci różnych krajów.

Po zakończeniu debaty' gene 
ralijęj, co nastąpi jeszcze w 
bieżącym tygodniu, dyplomaci 
przystąpią do prac nad uzgad­
nianiem sformułowań, zapew­
niających możliwe najszersze 
poparcie rządów poszczegól­
nych państw dla nowej pol-

W Bukareszcie rozegrany zo 
stał międzypaństwowy, towa­
rzyski mecz piłkarski Rumunia 
— Polska. Zwyciężyli Rumuni 
1:0 (1:0).

Polska drużyna wystąpiła w na 
stępującym składzie: Kukla — Szy 
manowski, Żmuda, Janas, Rudy — 
Cmikiewicz, Kupcewicz (od 66 min. 
Mazur), Ciołek — Lato, Małnowicz 
(cd 46 min. Majewski), Kusto.

Tradycji stało się zadość. Repre 
zentacja polskich piłkarzy przegra 
la wczoraj z Rumunią już po raz 
dziewiąty i jej dodatnie konto sta 
nowi tylko jedno zwycięstwo 
(przed 46 laty). Losy spotkania w 
Bukareszcie rozstrzygnęły się w 
W min. Jordanescu egzekwując 
rzut wolny z 25 m, po wątpliwym 
faulu Żmudy, przerzucił piłkę nad 
murem naszych piłkarzy. Podkrę­
cona piłka Spadła na murawę tuż 
przed bramką i olb wszy się trafi

tem główkę Jordanescu. Z naszej 
strony najkorzystniejszej okazji 
nie wykorzystał Małnowicz w 35 
min., który strzelił ostro i bram­
karz Mucami wypuścił piłkę z 
rąk, ale Małnowicz nie zdołał jej 
opanować.

Po przerwie grę naszego zespołu 
ożywiło wejście na boisko Majew­
skiego, który zastąpił Małnowicza. 
Piłkarz drugoligowego Zawiszy czę 
sto włącza! się do akcji ofensyw­
nych, ale w sumie gra polskiego ze 
społu pozostawiała wiele do życzę

piłkarzy Lecha

ła w prawy dolny ocierając

skiej idei. .Pierwszym szcze-
blem będzie rozważenie jej 
przez Komitet Polityczny Żyro 
madzenia Ogólnego NZ. Nastą 
pi to jeszcze w br. (PAP)

się o słupek. Interwencja Kukli 
była spóźniona. Sam mecz miał kil 
ka faz gry. Pierwszy kwadrans, to 
gra pozycyjna z lekką przewagą 
Polaków, którzy dłużej utrzymy­
wali się przy piłce. Potem Rumuni 
przyspieszyli, inicjując szereg ata­

Po meczu powiedzieli — trener — 
RYSZARD KULESZA: Nasz zespól 
grał zbyt wolno, zwłaszcza w 
pierwszej połowie. Potem, gdy o- 
bie drużyny prowadziły otwartą 
grę stworzyliśmy kilka niebezpie 
cznych sytuacji. Za mało jednak, 
by zwyciężyć. Nigdy nie mam pre 
tensji do sędziego, ale faul na Ma 
jewskim w 59 min. na polu kar­
nym był moim zdaniem ewiden­
tny. Gdyby sędzia odgwizdał prze 
winienie Rumuna, incgłoby to zmie 
nić obraz gry. Budujemy dopiero 
zespół. Musuny częściej grać z do 
brymi drużynami.

Trener STEFAN KOVACS
ków, zwłaszcza wykonaniu

Wkrótce pierwsza kropla

Dwa tata trwa budowa kom 
pleksu obiektów telewizji ko­
lorowej w podwarszawskim 
Piasecznie. Zbliża się dzień, 
kiedy uzyskana zostanie pierw 
sza kropla szkła kineskopowe-
go. zńamionnjsica sprawność 
produkcyjna „Folkolbru”.

, Kominy huty wyrosły aa 
wysokość 45 metrów, ogromny 
Piać budowy poprzeć: nany 
■est kilometrami kanałów in­
stalacyjnych. Jadąc szosą od 
strony Warszawy, podziwiać 
możn® rozległe ha-le. rusztowa 
ria stalowych konstrukcji, 
dźwigi i koparki. Na stalo- 
wyi , li r;<..ł -.żono wan­
ny hutoreże. ttod dachami’ za- 
m-cecwu.ie s-ię sieć przewodów 
wenty 1 acyjtny ch, k 1 i>ma i yzaę v j

klej hali irtondia-żu kines-kopć^i 
ustawia się już maszyny i urg^ 
ćtzenia na wydzielonej czę.toi 
pcwiei-zchni.

Całaść zespołu kineskopowe 
g« — obejmująca montownię, 
liątę, blok energetyczny, labo­
ratorium, zaplecze socjalne i 
hotelowe — zakończona bę­
dzie w 1979 r. Przeszło 2000 
osób pracuje na placu budo­
wy. Budowniczych wspierają 
żołnierze i junaey z OHP, bo- 
wiem brakuje stale 500 robot­
ników.

Dwie daty obligują budow­
niczych: w fnarcu przyszłego 
roku w hucie spłynie pierw­
sze szkło kineskopowe, a w 
czerwcu — ruszy montaż kom 
pletnych kineskopów. Obecnie 
w Wars-iawsklch Zakładach Te 
lewizyjnych na Targówku skhi 
da się na tzw. szkolnej’ iub pi- 
1 -towej taśmie licencyjne od- 
t tomiki, w niewielkiej liczbie, 
z imncrtowanyeh poctófespo- 
lów- Załogą ?x!.obywa kwalifi­
kacje, których ostatecznym 
sprrw^iąnem będzie własna 
produkcia orłbiorników’ barw- ■ 
nyołi. (PAP)

OWP odrzuca
porozumienie 

z Camp David
Organizacja Wyzwolenia Paleety 

ny jeszcze raz potwierdziła na fo 
rum ONZ, że odrzuca separatysty 
czne porozumienie zawarte między 
Egiptem i Izraelem w Camp Da- 
vid.

Przedstawiciel OWP przy ONZ, 
Ahmad Dajani w wystąpieniu, hę 
dącym repliką na Wypowiedź mi­
nistra spraw zagraniczMych Izrae 
la. Bajana — stwierdził, że poro­
zumienie to skazuje 2 nńiiooy Pa 
lestyńczyków, nie zamieszkujących 
na zachodnim brzegu, ani w strefie 
Gazy, na wieczne wygnanie. A, Da 
jani jeszcze raz podkreślił, że je­
dynym legalnym rzecznikiem inte 
resów narodu palestyńskiego jest 
OWP oraz, że Organizacja zdecydo 
wana jest kontynuować, na płasz 
czyźńie politycznej, dyplomatycz­
nej oraz walki zbrojnej, wysiłki 
zmierzające do pełnej realizacji su 
wercnnych praw narodu palestyń 
skiego.

„Nie może być pokoju be« wre 
gniewania kwestii palestyńskiej” 
— stwierdził przedstawiciel OWP.

Siedzi za bigamię..

Statki PłM
w systemie satelitarnym

We fincie Pwtekiej Żeghigi Mor- 
skiej przybywa statków posiada­
jących ugżądzeinia do nawigacji 
sate-lPamej. Obecnie aparaturę ta­
ką posiadają dwa 64-tysięczniki: 
m/s „Huta Katowice” i m/s 
„Huto Lenina” oraz pływają­
cy pod banderą armatora szczecin 
skiego statek szkolno-towarowy 
na/s „kapitan Ledóchowski”.

Kolejnym statkiem, któcy otrzy­
ma odbiornik do nawigacji sateli­
tarnej, będzie jeden z dwóch 70- 
tysięczników typu m/s „Bełcha­
tów” ekspioatowanycłi prpee WŻM. 
W łatach następnych podobne 
urządzenia lat stało watne będą tak­
że na innych statkach, których 
poateen macie czystym jest Szcze­
cin. (PAP)

Gęsta mgła przyczyną
kolizji na morzu

skrzydłowego Crisana. Polacy u- 
stępowali rywalom szybkością i 
Kukła był kilkakrotnie w niebez­
pieczeństwie. W 15 min. obronił 
ostry strzał Rom iii, a chwilę po-

Obydwa zespoły bardzo chciały 
wygrać, co odbiło się na poziomie 
meczu. Podobnie jak Polacy, tak 
że my jesteśmy w trakcie przebu 
dowy zespołu. Ten proces musi
potrwać. (PAP)

Wczoraj w Szczecinie piłka­
rze poznańskiego Lecha roze­
grali zaległe spotkanie mistrza 
wskie z tamtejszą Pogonią. y 
grali zasłużenie piłkarze Pogo 
n-j 3:0 (1:0).

Poznańskim piłkarzom nie 
wiedzie się w tegorocznych ro 
zgrywkach mistrzowskich, Fo 
dość szczęśliwym zwycięstwie 
nad łódzkim Widzewemx2:l na 
stąpiła porażka z opolską O- 
drą 1:3. Po kolejnej przegranej 
tym razem w Szczecinie, lec hi
ci spadlj na c::ternastą pozycję
w tabeli.

1. Widzew u 16: ( 14- 9
2. Ruch .11 15: 7 16—12
3. Legia u 15: 7 9— t
4. Odra ii 14: Ji 19- J
5. Wisła ii 12:19 17—11
6. Szombierki ii 12:10 19—U
7. Stal ii 12:10 18—14
8. Śląsk u 12:10 9— 7
9. ŁKS ii 11:11 13—18

10. Arka u 11:11 13—15
11. Katowice u 11:11 11—15
12. Zagłębie u 9:13 9—11
13. Pogoń ii 8:14 13—14
14. Lech u 8:14 13—21
15. Gwardia 11 7:15 9—18
16. Polonia 11 3:19 4—M

CSRS - RFN 2:1
We wtorek, w przeddzień pras 

kiego 'eliminacyjnego meczu 
mistrzostw Europy CSRS — 
RFN, w P liźnie spotkały się 
drugie reprezentacje obu kra 
jćw. Zwyciężyli Czechosłowa- 
cy 2:1 (2:1). Bramki zdobyli: 
dla CSRS — N0'Vak (18 min) i 
Mraz (22 min), a dla RFN — 
Eggełing (27 min). (PAP)

W. Fibak w II! rundzie
Grand Prix w Barcelonie

Wojciech Fibak zakwalifłkowa! 
się do trzeciej rundy tenisowego 
turnieju Grand Prix 'w Barcelo­
nie. W drugiej rundzie Polak 
wyeliminował Amerykanina Fer- 
ói Taygana 5:7. 6:4, 6;3. (PAP)

Porażka ZSRR
na MŚ koszykarzy

Na rozgrywanych w Manili mi- 
strzostwach świata w koszykówce 
mężczyzn, broniący tytułu mi­
strzowskiego zespół ZSRR przegrał 
z drużyną mistrzów Europy — Ju­
gosławią 92:105 (47:49). Trzecią po­
rażkę ponieśli koszykarze USA 
przegrywając z Brazylią 90:92 
(46:39). W półfinale mistrzoC -y tez 
porażki gą j iż tylko zesnoły Bra­
zylii 1 Jugosławii (PAP)

W sobotę spotkanie
z S. Zasadą

i A. Zembrzuskim
W sobotę o ąodz. 17.38 w sali ki­

na ,.Pałacowego” odbędzie się zor­
ganizowane przez redakcję „Gaze­
ty Zachodniej” i Automobilklub 
Wielkopolski, spotkanie z uczest­
nikami rajdu dookoła Ameryki 
Południowej — S. Zasadą i A. 
Zembrzuskim. Karty wstępu na to 
spotkanie można odbierać w biu­
rach AW przy ul. Mielżyńskiego 
16 i przv ul. Rolnej 17 oraz w Oś­
rodku Szkolenia Motorowego przy 
ul. Libelta 26. (rk)

Piłka nożna

Juniorzy rozpoczynają eliminacje
turnieju UEFA

W niedzielę meczem w Radomiu 
z Turcją polscy piłkarze rozpo­
czynają start w eliminacjach tur­
nieju UEFA juniorów. Na to 
spotkanie trener Henryk Apostel 
powołał 19 zawodników: bramka-

wający napastnicy: Pękala

rze Ługowski (Chemik Byd­
goszcz). Opolski (Motor Lublin) i 
Pietrzak (Śląsk Wrocław); obroń­
cy: Skiba (Stal Mielec). Tyburski 
(Siarka Tarnobrzeg), Skorbowski 
(Wisła Kraków), Tomczyk (Ruch 
Chorzów). Gruszka (Szombierki) 
i Ket (Hutnik Kraków); rozgry-

(Śląsk Wrocław). Turowski (Polo, 
nia Bydgoszcz), Nowicki (Zawisza 
Bydgoszcz), Biernat (Pogoń Szcze- 

- cln), Morcinek (Odra Opcle). Maj­
cher (Lechia Gdańsk), Rata.iczyk 
(ŁKS). Partyński (Sandecja Nowy 
Sącz), Kraft (Szombierki) i Maty- 
s.; k (C arbo. G li wic e).

Do meczu z Turcją polscy ju­
niorzy przygotowywać się będą w 
Pionkach. Niedzielne spotkrnie 
na stadionie Radomiaka rozpecz- 
nie się o gcdz. 14. (PAP)

Hokeiści ŁKS nadal na czele tabeli
Rozegrane zostały tylko trzy 

mecze śżóstej kolejki spotkań ó 
mistrzostwo i 1’gi hokeja na lo­
dzie. W najciekawszym spotka­
niu Zagłębie pokonało w Sosnow­
cu lidera tabeli ŁKS Łódź 3:1. 
Mimo porażki łodzianie utrzymali 
pierwszą pozycję w tabeli. Trwa 
nadal dobra passa Baildon u Ka­
towice. Tv-rn razem katowiczanie 
pokonali Na,przód Janów 4:2 1 
wysunęli się na drugą pozycję.

W Warszawie natomia<st zajmują- 
ća óśtatńie miejsce w tabeli Le­
gia zremisowała ze Stoczniowcem 
Gdańsk 2:2 i nadal znajduje się 
na 8 pozycji. Zapowiedziany na 
wtorek czwarty mecz Podhala 
Nowy Targ z GKS Katowice ze 
względu na udział mistrzów Pol­
ski w rozgrywkach Pucharu Euro­
py został przesunięty na środę.

PAP

Siedmiu poznaniaków w ogólnopolskich zawodach
84 zawodniczek zawodników

wzięło udział w poznańskich eli­
minacjach wojewódzkich do ogól­
nopolskiego turnieju klasyfikacyj­
nego w tenisie stołowym w kate­
gorii młodziczek i młodzików oraz 
juniorek i juniorów młodszych. 
Wśród młodziczek zwyciężyła E. 
Fogt, a wśród młodzików P., Mro- 
ziński (obydwoje Stomil). W ka- 
teror” juniorek młodszych pierw­
sze miejsce zajęła D. Baranowska

(Budowlani), 
młodszych 
Gniezno).

wśród juniorów
Gewert (Stella

Zawodnicy ci wezmą udział w 
turniejach ogólnopolskich w Sko­
paniu (woj. tarnobrzeskie) i we 
Wrocławiu. Oprócz tej czwórki 
barw województwa poznańskiego 
bronić będą: B. Filipowska (Bu­
dowlani), J. Feldgebel (Poczto­
wiec) i W. Gewert (Stella Griiez- 
no). (rk)

30 partia odłożona
Arcymistrzowie Anatolii Kar 

pow i Wiktor Korcznoj roz­
grywali we wtorek w Baguio 
na Filipinach 30 partię finało­
wego meczu o szachowe mi-

strzostwo świata.
W 42 posunięciu partia zo­

stała odłożona. Prowadzi na­
dal obrońca tytułu A. Karpow 
5:4. (PAP)

Kania — LZS Pudliszfci przełożony

Gęsta mgła, która od kilku dni 
utrzymuje się ba całym Wybrzeżu 
Szczecińskim, stała się przyczyna 
kilku koHaji. **. ih. powracający 
z morm m/s „Kopalnia Wałbrzych” 
zderzył się M bm w nocy z nie­
wielkim frachtowcem bandery 
RFN m/S „Kaaksburg”. Jak wyka 
zały wstępne badania, winę za ko 
Kzję ponosi statek RFN-owski, któ 
ry w czasie mijańia na lorze wod 
aym Szczecin — Świnoujście nie 
wykonał odpowiednich manewrów.

Ną opuszczający wczoraj port 
szczeciński polski masowiec s/j 
„Brygada Makowskiego” weszła 
bunkierka Centrali Produktów Naf 
toWych w Szczecinie „Halicz”. Na 
szczęście zderzenie okazało się nis- 
grożne. Tylko „Halicz” doznał dro* 
nyeh wsakoskabń kadłuba. (PAP)

PILSKA
KLASA WOJEWÓDZKA

Rawia — LZS Krobia 
Pogoń Góra — Piast 
Polonia — Pogoń Śmigiel
LKS Golejewko ■— 

Pogoń Wschowa

Błękitni — Wełna
Fortuna Włókniarz
Korona — Pogoń 
Lubuszanin — Noteć 
Polania II Pila — Tarnowaa

#:2
2.
3.

Sparta — Polonia Chodzież — 
przełożony

1. Noteć
2. Wełna
3. Błękitni
4. Polonia II
5. Fortuna
6. Korona
7. Tamowi a
8. S part a

Pila

9, Polonia Chodź.
10.
11.
12.

Włókniarz
Pogoń 
Lubuszanin

5.

Polonia
LZS Pępowo
Rawia
LZS Pudliszki
LZS Przyczyna

7
7 
7

13:1

8:4

8 14:2
11:7
10:8
10:8
8:10
7:9

16—9

6. Pogoń Góra
7. Kania
8. LZS Krobia

9
9

6:10
6:12

16—9 
18—13 
15—12
18—18 
7—8
7—12

11—13

10—aa

LESZCZYŃSKA i
KLASA WOJEWÓDZKA

LZS Przyczyna Górna — 
LZS Pępowo

3:1
2:1
3:0

33—7
15—9

9—3

9. 1’tjgoń Śmigiel 
in. Piast 1
H. Pogoń! Wschowa
12. LKS b.ole jewko

5
6
7
6

8:6
7:3
7:5
6:8

1:13
1:13

15—18

15—13 
8—11
8—*8 
6—23 
7—26

/ KONIŃSKA
KLASA WOJEWÓDZKA 

Zjednoczenie -r /Górnik 
LZS Kleczew — Sparta 
Orkan — Zagłębie II 
Budowlani — Vitcovia 
Tur — LZS Ślesin
LZS Kazimierz

1. Olimpia
2. Vitcovia
3. LZS Kleczew

Biskupi —
Olimpia

10;2
9:3

1:2
0:1
1:2

6:0

1:3 
22—6

4. Zagłębie II
5. Tur
fi. Orkan
7. Sparta
8. Budowlani
9. LZS Ślesin

10.
11.

12.

Górnik
LZS Kazimierz

Zjednoczenie

6

6:6
6:6
6.6
5:7
5:7

' 4:8
Biskupi

« 2:16
6 8:12

12-11

s-a 
T-ll

KALISKA 
KLASA WOJEWÓDZKA 

Ostrovia H — MKKS Kępno *:1
Stal — Pogoń Syców ®:2
Calisia — LZS Raszków w. o- 2:1
Start — Włókniarz Ił 1:!
Prosną — Pogoń Skalmierzyce
Victoria — Sparta 3:3
LZS Raszków — Stal 3:2

1. Prosną
2. MKKS Kępno
3. Pogoń Syców
4. Włókniarz II
5. Victoria
6. Start
7. Pogoń Skalni.
8. Ostrovia II
9. Calisia

19. Stal
11. Sparta
12. LZS Raszków

8
9

8

14:2
12:4

11:7
18:8
19:6

7:9
6:12
6:10

21-*

12 
in—» 
18-1*
IV 3
15-’

«:1S—10-2’



STOLARZY

MALARZY

BLACHARZY - DEKARZY

dobry fachowiec

Korepetycje z matematy­
ki Tel. 630-05 Kozłowski. 

70307g

kombinat budowlany „poznaN-centrum
(dawne PPB-2)

ZATRUDNI NATYCHMIAST
przy budowie Osiedla Rataje:

KIEROWNIKA GRUPY ROBÓT INSTALACYJNYCH 
x wykształceniem wyższym lub średnim z 5-letnim 
stażem pracy oraz praktyką na stanowisku kierowni­
czym
MURARZY

BETONIARZY
ELEKTRYKÓW

LASTRIKARZY
INSTALATORÓW C.O. i WOD.-KAN. 
PALACZY KOTŁÓW WYSOKOPRĘŻNYCH 
KIEROWCÓW NA CIĄGNIKI 
ROBOTNIKÓW BUDOWLANYCH — 
także na przyuczenie do zawodu.

Kombinat dysponuje hotelem robotniczym i stołówką.

SZCZEGÓŁOWYCH INFORMACJI UDZIELI: O
Dział Osobowy i Szkolenia Zawodowego, ul. Strzelec- 2
ka 2/6, III ptr., pokój 301, telefon 593-67

Ślusarz ze znajomością 
opróbki mechanicznej,

ślu-

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szezurkówna, 
Poznań, aL Marcinkow­
skiego 2a, parter. 69663g

sarz - kierowca na stałe, 
hartownik na pół etatu po 
trzebni. Warsztat, Świer­
czewskiego 113A. 71361g

Kurtkę baranią sprze­
dam. Kaszyńska 33 m. 7,
po godz. 16. 71625g

U

15

3278-K1

Pianino sprzedam. Po­
znań, Noskowskiego 22 
m. 8, godz. 16—18. 68915g

Okazja! Aparat Zenit 
TTL i E nowy. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 70837g.

Szafę 3-drzwiową i seg­
ment sprzedam, tel. 
20-00-03. 71207g

Asystent — korepetycje 
matematyka, fizyka, Ło- 
boda, tel. 67-97-86.

TO835g

Ślusarza — tokarza rów­
nież emeryta zatrudni 
Zakład Ślusarski Poznań, 
Sporna 12, zgłoszenia 
godz. 14—16. 70952g

6-działaniową grę telewi­
zyjną. sprzedam. Biegal- 
ski, ul. Szamarzewskiego

Sprzedam większą ilość 
kapusty do kisżenia, tel 
592-87 do godz. 19.

71535g

13

26 m. 17. 63917g

2 kurtki dżinsowe męskie 
na kożuszku baranim roz 
miar 46 sprzedam. Gwar­
dii Ludowej 20 m. 1, Ba-

Sprzedam kożuch dam­
ski, Os. Rzeczypospolitej 
89 m. 8 po godz. 16.

71305g

żarnik. 71383g

Okazja! Błam łapki kara 
kułowe, tel. 756-07, godz.
17—20. 70336g

■f-6 —a----- - - -aa-------a _ a

nowy na WC em sprze­
dam. TeL 302-435, po
godz. M. 71575g

własnościowe w starym 
budownictwie Os. Lecha 
127 m. SL. 70899g

Maszynę do pisania „Eri­
ka” sprzedam. Piła, Świ­
teź M, I piętro. X3857g

matrymonialne

samochody

Fiata dobry
sprzedam, ul. Drobna 3
warsztat. 71507g

Wdowa z mieszkaniem — 
pozna wysokiego wdow­
ca do lat 70. Cel matry­
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
68560g.

Sprzedam Wołgę Gaz 24, 
rocznik 1974 lub Forda 
Capri. Aleksy Olejnik Ko
ścian Pelikan,
Dzierżyńskiego 3.

ul.

1393p

Sprzedam fabrycznie no­
wego Fiata 126p. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 70743g.

Samotny wdowiec, wy­
kształcenie wyższe, miesz 
kanie M-3 Poznaniu — 
pozna odpowiednią pan­
nę, wdowę do lat 46. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 68238g.

FORD TAUNUS 1600 L
JUŻ _DO NABYCIA
w Przedsiębiorstwie
Eksportu Wewnętrznego

Sprzedam Zuka A-07 rocz 
nik 1974, stan bardzo dob 
ry. Węclewski. Ciosaniec, 
tel. 13 (Zielonogórskie).

712»4g

Interesująca, niezależna 
wdowa, posiadająca nie­
ruchomość, pozna odpo­
wiedniego pana do lat 62,
najchętniej samocho-
dem. Cel matrymonialny. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 68402g.

Żuka, mało używanego 
sorzedam. Adres: Włady­
sław Nowicki, Mnichowo 
42, 62-200 Gniezno. 1401p

Fiata 127, pilnie sprze­
dam. Oglądać piątek par 
king nr 38, Os. Bohate­
rów II Wojny Światowej

Kulturalny, wykształcony, 
sytuowany starszy pan, 
stanu wolnego — pozna 
wartościową, samotną pa­
nią do lat 46. Cel matry 
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
68413g.

(Rataje). 71343g

Snrzedam Fiata 125p, rocz 
nik 1972. Grodzisk tel. 135. 

1399p

Sprzedam tanio Syrenę 
104, rocznik 1972. Nadzie- 
jewo 3, 60-000 Środa Wlkp. 

1400p

Przystojny kawaler 26- 
letni, technik, pozna ład 
ną pannę (chętnie z mie 
szkaniem). Cel matrymo­
nialny. Oferty tylko ze 
zdjęciem „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 68509g.

a

Zastawę 766 — sprzedam.
Poznań, ul. Majakow­
skiego 313 m. 3, po godz.
17. 6864Og

Fiata 
we go

126p, fabrycznie no 
— zamienię na no-

wego Fiata 125p lub sprze 
dam. Oferty „ Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 68715g

Panna dobrego charakte­
ru, w perspektywie włas­
ne gospodarstwo rolne, z 
braku znajomości, pozna 
w celu matrymonialnym 
kawalera kulturalnego, do 
brego charakteru, bez na 
logów, 28—33 lat, powy­
żej 160 cm wzrostu, z za­
miłowaniem do rolnictwa, 
wyznania rzymsko - ka­
tolickiego. Wyczerpujące 
oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 68544g.

□
H

Syrenę 105 sprzedam. Po 
łajewo koło Obornik, ul. 
Łąkowa (Lecznica Zwie-

687572rząt).

69929gazowa 9.

Przyjmę panią na wspól­
ny pokój. Poznań, ul. Tę

Wdowiec 61-letni, wzrost 
160, pracownik fizyczny, 
pozna wdowę lub pannę, 
wyznania rzymsko - kat o 
lickiego. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 68312g

Pracującą 
mieszkanie. 
189 m. 5.

przyjmę na
Głogowska 

71500g

Panna 24-letnia, magister, 
miła, ładna, gospodarna 
pozna w celu matrymo­
nialnym kawalera bez na 
logów, wykształceniem 
wyższym, również woj­
skowym. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 68289g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
10 października 1978 roku, zmarł

kol. MARIAN GASIŃSKI
nauczyciel były zastępca kierownika 

Szkoły Fl stawowej w Pniewach.
W Zmarłym straciliśmy cenionego i zasłużo­

nego kolegę i wychowawcę wielu pokoleń mło­
dzieży.

Dnia 10 października 1978 roku, odszedł od 
nas na zawsze mój najdroższy mąż, nasz naj­
ukochańszy tatuś teść i dziadek, przeżywszy 
łat 66

ZYGMUNT MATUSZEWSKI

Pogrzeb 
o godz 14

Wyrazy

71595g

odbędzie się 
w Pniewach.

piątek 13 bm.

serdecznego współczucia Rodzinie 
składają

koleżanki i koledzy

Dnia 8 października 1978 roku, odszedł z 
szego grona wzorowy uczeń, serdeczny i 
zapomniany kolega

TOMASZ MANIA
uczeń klasy VI b

Żegnamy Cię z żalem i żyć będziesz w 
szych sercach i pamięci.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek dnia 12 
o godz. 13.40 na cmentarzu na Junikowie.

na- 
nie-

na-

bm.

Rodzicom składamy wyrazy głębokiego współ­
czucia.

Dyrekcja, Grono Pedagogiczne, 
Komitet Rodzicielski, 
koleżanki i koledzy

Szkoły Podstawowej nr 63 w Poznaniu
356-1-U3

Dnia 18 października 1978 roku, odszedł od 
naś niezapomniany kolega, wielki przyjaciel 
młodzieży, pełen poświęcenia wychowawca 
wielu pokoleń ,

STANISŁAW LIS
były nauczyciel Szkoły Podstawowej nr 
im. Marii Konopnickiej w Szamotułach

2

Dyrekcja, Grono Nauczycielskie 
Komitet Rodzicielski i młodzież 

Szkoły Podstawowej nr 2 w Szamotułach.
71560g

t p.
MARIAN MRÓZ

Hharł W października 1978 roku, przeżywszy 
lat 72, mój kochany mąż, nasz drogi ojciec, 
teść i dziadek.

Pogrzeb odbędzie się w piątek dnia 13 bm. 
0 godz. 16 na cmentarzu parafialnym na Sla- 
rołęce.

W głębokim smutku pogrążona

bt Chudoby 21 m. 1.

żona z rodziną

3570-U3

+ Dnia 9 października 1978 roku, zakończyła 
1 swoje pracowite życie nasza ukochana żo- 
ńa. matka, ttści-owa, babcia, siostra, bratowa 
1 ciocia, śp.

SEWERYNA KOWALSKA
z domu Czarna

Pbgrzeb odbędzie się dnia 13 bm. o godz. 11.10 
ba cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

uk Lodowa 19 d m. 2. 3571-U3

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 14 bm. o godz.
14.30 na cmentarzu komunalnym w Kościanie.

W głębokim smutku pogrążona 
żona z rodziną

Kościan, Bernardyńska 3 m. 3. 71617g

Dnia 10 października 197*8 roku, zmarł 
drogi mąż, ojciec, brat

FRANCISZEK ULAS
Pogrzeb odbędzie się w piątek 13 

o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążeni

71609g

nasz

bm.

żona, synowie i rodzina

Dnia 8 października 1978 roku, zakończył ży­
cie mój ukochany mąż, nasz brat

SYLWESTER ADAMSKI
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstań­

czym, Krzyżem Kawalerskim Orderu
Odrodzenia Polski,

Pogrzeb odbędzie się 
o godz. 11 na cmentarzu

W smutku pogrążona

w piątek 13 
junikowskim.

bm.
<

ul. Wawrzyniaka 7 m. JO.

RODZIMA

mmg

+ Dnia 10 października 1978 roku, zmarła po 
długiej chorobie opatrzona Sakramentami 

św. ukochana siostra, szwagierka i Ciocia prze­
żywszy 74 lata, śp.

PELAGIA MENDEL
Pogrzeb odbędzie się

o godz. 12 na cmentarzu Miłostowo.
piątek, 13 bm.

W głębokim smutku pogrążona

3569-U3

tDnia 10 października 1978 roku, odszedł od 
nas na zawsze po długich 1 ciężkich cier­
pieniach nasz najdroższy, najtroskliwszy i naj­

ukochańszy mąż, ojciec, teść, dziadek^ i wu­
jek, śp.

JAN MOLENDA
Msza św. odprawiona zostanie w piątek 

13 bm. o godz. 11 w kaplicy na cmentarzu w 
Stęszewie, po czym pogrzeb.

W głębokim smutku pogrążona
71523g żona z rodziną

tDnia 8 października 1978 roku, zmarł opa­
trzony Sakramentami św., przeżywszy lat 
66. mój najdroższy mąż, ukochany tatuś,' teść 

i dziadek, śp.

WŁADYSŁAW CHŁUD
Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 14 bm. 

o godz. 11.05 na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążone
żona z dziećmi i rodzina

Ul. Mottego 7 m. 1 . 3550-U3
S3EE ®5

prowadzą

ELEGANCKA, ZMODERNIZOWANA LINIA NADWOZIA, 
SZCZEGÓLNIE DOBRA WIDOCZNOŚĆ, MAKSIMUM WY­
GODY ORAZ REGULOWANE OŚWIETLENIE TABLICY 
ROZDZIELCZEJ i DODATKOWO WZMOCNIONE PODWO­
ZIE DAJĄ NIE TYLKO POCZUCIE BEZPIECZEŃSTWA, 

ALE I PODNOSZĄ KOMFORT JAZDY.

FORD TAUNUS 1600 L
charakteryzuje się następującymi parametrami 
technicznymi :

pojemność silnika: 1600 cc
moc: 72 KM
m»x. prędkość: 152 km/godz.
zużycie paliwa: średnio 9,4 1/100 km

Prezentowany samochód posiada roczną gwarancję przy 
nielimitowanym przebiegu kilometrów.

Obsługę gwarancyjną i pogwarancyjną 
Autoryzowane Stacje Obsługi.

Wpłaty na w/w samochód — w walucie wymienia! 
nej lub bonach towarowych Banku PKO SA 
przyjmują następujące punkty sprzedaży:
Przedsiębiorstwo Eksportu Wewnętrznego „Pcwex 
9 Warszawa, al. Jerozolimskie 89, tel. 29-60-51, 

wewn. 11
• Kraków, 18 Stycznia 51, tel. 36-200
O Opole, Armii Ludowej 7, tel. 356-54
O Katowice, uL Uniwersytecka 12, teL 586-021

3414-K1

Pani po czterdziestce, sa­
motna, z zasadami, posia­
dająca mieszkanie, wy­
kształcenie średnie — po 
zna pana bez nałogów z 
wyższym wykształceniem, 
względnie posiadającego 
warsztat rzemieślniczy, 
kulturalnego i. taktowne­
go. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla S8493g.

Kawaler 28-letni — pozna 
panią do 30 lat. Cel ma- | 
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
68245g.

Zakład Malarski przyj­
muje :lecenia. Ambrosz- 
kiewicz, tel. 67-96-01.

70901g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
9 października 1978 r. zmarła nagle

KRYSTYNA ŻERDZICKA
wieloletnia nauczycielka — akompaniatork*. 

ceniony muzyk w naszym środowisku, oddana
pracy artystycznej. przyjaciel młodzieży.

Pogrzeb odbędzie się 
dziernika o godz. 9.15 
skim.

Najbliższej Rodzinie

w. piątek, dnia 13 paź- 
na cmentarzu Junikow-

kiego współczucia składają:
Zmarłej wyrazy głębo­

Dyrekcja, Rada Zakładowa, współpracownicy, 
Komitet Rodzicielski i młodzież 

Państwowej Szkoły Baletowej w Poznaniu 
3560-K3

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
8 października 1978 roku, zmarł b. długoletni 
i zasłużony pracownik naszego biura

STANISŁAW POLITOWSKI
Pogrzeb odbędzie sie dnia 12. 10. 78 r. e godz.

9.50 na cmentarzu Janikowskim.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­
kiego współczucia

Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP 
- oraz pracownicy

Biura Projektów Wodnych Melioracji 
w Poznaniu.

Z głębokim talem zawiadamiamy.

3558-K3

dnia
10 października 1078 roku, zmarł były długo­
letni zasłużony pracownik naszego Oddziału

MARIAN MRÓZ
Pogrzeb odbędzie się w dniu T3 października

1978 r. o godz. 16 na cmentarzu na Starołęce.

Rodzinie Zmarłego serdeczne wyrazy głębo­
kiego współczucia składają

Dyrekcja, Rada Zakładowa, 
współpracownicy 

^Społem” WSS Oddział Handlu DetaHene** 
w Poznaniu.

3583-K3

tDnia 8 października 1978 roku, zasnęła w 
Bogu nasza najlepsza matka, teściowa 
i babcia, śp.

DOROTA WOLNIEWICZ
x domu Liberkowska

Pogrzeb odbędzie się w piątek dnia 73 bwu 
o godz. 11.55 na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona

ul. Kniewsklego 24 m. 7. 3M1-V3

tDnia 9 października 1978 roku, zasnął w 
Bogu mój drogi, ukochany mąż, nasz oj­
ciec, teść, dziadek, śp.

STANISŁAW JUNICZAK
mjr pożarnictwa

Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia M bm. 
o godz. 9.05 na cmentarzu janikowskim.

W głębokim smutku pogrążona
żona z rodziną

Prosimy o nieskladanie kondolencji.

Ul. Grunwaldzka 16 a m. 4. 3546-V3

Zakład

Zaginął pies szczeniak 2- 
miesięczny czarny, pod­
palany. Zwrpt lub wiado 
mość za wynagrodzeniem 
ul. Marce lińska 35, tel. 
67-10-02. 715.34g

W dniu 10 bm. zgubiono 
złotą bransoletkę ze zna­
kami zodiaku. Znalazcę 
prciszę o zwrot za wyna- 
grodzeniem na adres Li 
belta 5 m. 20, informacje 
tel. 67-15-46 . 7*1525g

rożne

Antenr telewizyjne 1
UKF instaluje WUSP, tel. 
07-90-84 godz, 13—15,
Anioła. 70954g

Artystycznego
szycia i modelowania fi- 
ran stylowych poleca 
swoje usługi. Pawłowska, 
Wawrzyniaka 29. 71400g

Wypożyczalnia sukien
ślubnych, wieczorowych, 
welęnów, nakryć do 
chrztu. Liszkowska, Zu-
pańskiego 6a. 63393g

Uszczelnianie okien, wy­
miana śrub na zamknię­
cia eliminujące rozkręca 
nie okien, przeróbki śród 
ków poleca WUSP, teL 
20-00-96 Łukowicz. 71333g

Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Paderewskiego 1, Ciesiel-
ska. 69»93g

Zakład malarski - tape- 
~ cl ars ki przyjmuje- Tdfecc- 
nia, tel. 603-^61 Płokarz.

«8S65g

Wpisy na zaoczne fkores 
pondencyjne) kursy kre­
śleń technicznych oraz 
kosztorysowania — przyj 
muje. szczegółowych In­
formacji pisemnych udzie
la .Oświata”. 31-139
Kraków, ul. Spasowskle- 
go 8 (przedłużenie, uL 
Siemiradzkiego). 3031-K2

Dnia 9 października 1978 roku, zmarł były 
długoletni pracownik naszego przedsiębiorstwa

STANISŁAW WRÓBEL

Pogrzeb odbędzie się dnia 12 października 
o godz. 14, na cmentarzu na Miłostowie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

Dyrekcja, Rada Zakładowa oraz Załoga 
Poznańskiego Przedsiębiorstwa 

Budownictwa Przemysłowego nr 1 
w Poznaniu.

3SM-K3

tDnia 2 października 1978 roku, zmarła na­
gle w Mińsku Białoruskim nasza najdro-ż-

sza, nigdy niezapomniana matka babcia,
człowiek o dużej życzliwości i pogodzie du­
cha, śp.

NADZIEJA PIEGŁOWSKA
z domu Paniska

Pogrzeb odbędzie się w piątek, duda 13 paź­
dziernika 1978 r. o godz. 1450, na cmentarzu 
na Junikowie.

rodzina 1 grono pnyjaeidl

Poznań, Grudziądz, Tczew, Warszawa, Mińsk.
3545-U3

+ Dnia 10 października 1978 roku, zasnął w 
Bogu po długiej chorobie drogi mąż, oj­

ciec, teść i dziadek, śp.

ANDRZEJ MIKOŁAJCZAK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia T3 bm. 

o godz. 14.15 na cmentarzu janikowskim.

W głębokim smutku pogrążone
łona z dziećmi i rodzina

ul Palacza 131 m. 3. 3M3-U3

W dniu 8 października nmatrł w wieku 75 łat

JAN WIKTOROWSKI
długoletni Prezes Zarządu Banku Sp4Mzi«4-

czego w Strzałkowie.

Cześć Jego pamięć i I

±onie i Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokie­
go współczucia składają:

Rada, Zarząd, dyrekcja 
oraz zespół pracowniczy 

Banku Spółdzielczego w Strzałkowie.
35ao—K3

Mm
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25
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!AŻDZIERNIK
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Maksymiliana 
Emila

Czwartek Słońce: 6.11—17.06

K TEATRY
POZNA»

OPERA — g. « Zespól Arty­
styczny Koreańskiej Republiki 
Demokratycznej.

MUZYCZNY - g. 18 „Klub ka­
walerów”.

POLSKI — g. 19 „Dno nieba”.
NOWY (SCENA NOWA) — 

g. 19.30 „Dziwne popołudnie dra 
Burkego”.

LALKI l AKTORA — g. 17 „Sia­
ła baba mak”.
ŚRODA

LALKI I AKTORA fr Poznania) 
— 9, 11 „Bamba w oazie Ton-
go”.

c KINA ]
BUK: „Pojedynek potworów’*
(jap), „Goń mnie ai cię złapię” 
(fr.).

CHODZIEŻ Noteć: „Ostatni film 
o Legii Cudzoziemskiej” (amer. 
15 L).

GNIEZNO Polonia: ^oe Kidd” 
(amer.).

JAROCIN: „Dzień mej miłości” 
tezech.). „Trędowata” (poi.). ..Or­
dynat Michorowski” (poi archiw.). 
„Pierwszy dzień wolności” (poi ). 
„Gdzie jest generał” (poi ), „Ho- 
bal” (poi.)'.

KALISZ Kosmos: „Obca” (radź }. 
„Nie zaznasz spokoju” (poi.); 
Oaza: „Caddie” (austr.): Stylowe: 
„Mężczyzna z białym goździkiem” 
(szwedz.). „Krzyż Walecznvch”
(PÓŁ); Syrena

KEPNÓ:
.Samotnik” (fr).

KŁODAWA:
(amer.).

KONIN Górnik:

Dick i .lane” (smer.)
„King Kong”

,Joe Valachi”
(Wł.-hr.). „Skąpani w ogniu” (poi.).

KOŚCIAN: — „Rollercoaster” 
(•mer.). ..Onatrzność” (fr.).

KROTOSZYN: „Joe Valachi”
(wł-fr.), 
(radź.).

KRZY2:

.Najpiękniejszy koń”

,We władzy ojca”
fwl.). „Wódz Indian Tecumseh” 
(NRD).

MOWY TOMYŚL: „Pintea” (rum.)
OBORNIKI: ..Gang Olsena wpa­

da w szał” (duń.).
OBRZYCKO: „Kobietka” (radź.).
OPALENICA: „Dziewczyna z 

reklama” (wL-amer.).
OSTRZESZÓW: ...Barroco” (fr.).
PIŁA Sokół: „Po sezonie” fan?.).
PLESZEW: „Zasady domina” 

(amer.).
PNIEWY: „Skrzydełko czy nóż­

ka” (fr.).
RAWICZ:

•mert), 
(węg.).

„Maaidingo” (w?.-
.Tajemniczy wpiór”

RYCHTAL: 
n>” (radź.).

SŁUPCA: „ 
na” (poi.).

(Ahu Rajehan Bira-

.Barbara Rad«wiłłów-

ŚREM Klubowe: „Zabity na 
śmierć” (ainer.). Słonko: „Ty pod 
gwiazda polarna” (fin ). „Nickelo- 

,_d£pn.*’ (angu. .
ŚRODA: „Goń mnie aż cię rta-

pic” (fr.).
SZAMOTUŁY: 

Rosoiino” (jug), 
brudni, źli” (wł.).

TRZCIANKA; 
(amen).

.Dzielny wojak 
„Odrażający.

.Trzy kobiety’

TUREK: „Ronercoaster” (amer.).
WAŁCZ: „Męskie sprawy”

(bułę.).
WĄGROWIEC: „Skrzydełko czy

nóżka” (fr.).
WRONKI: „ 
WSCHOWA: 

nóżka” (fr.).
WRZEŚNIA:

.Pojedynek” fang.).
„Skrzydełko ezy

.Trzy duł Kondo-
ra.” (wt-amer.).

WIERUSZÓW: „Ostatni t Fleks- 
nesów” (norw.).

radio
PKOGRAM I: 6 Sygnały dnia; 

9.95 Cztery pary roku a Loda; 
11.25 Niezapomniane stronice „No­
ce i dnie” fiągnu pow.; 11.35 Czte­
ry pory roku d. c.; U.40 Tu Ra­
dio Kierowców; 11.55 Transm. z 
uroczystej odprawy wari przed 
Grobem Nieznanego Żołnierza z 
okazji 35 rocznicy ludowego Woj-
ska Polskiego; 
kwatŁrans; 13 
filmowy; 13.23 
klorem; 13.49 
14 Studio „Gama” (ok. g. 14.05

12.45 Rolniczy 
Muzyczny seans 
Spotkania z fo4- 
Kącik melomana;

Inf. dla kierowców); 14.29 Studio
„Relaks”; 14.25 Studio „Gama”:
15.95 Korespondencja z zagranicy 
.15.19 Studio „Gama” (ok. g. 15.4; 
— Inf. dla kierowców); 15.55 CzłO'
wiek i środowisko gawęda;
16 Tu Jedynka; 17.36 Radiokurier 
— aud. inf. S. M.; 13 Tu Jedynka 
d. d.; 18.33 Konc, życzeń; 19.15 
Gw.iaady naszych estrad; 13.40 
Mur. jazzowa; 20.05 Reportaż na 
zamówienie; 20.20 Wybitni soliści 
w repertuarze popularnym; 21.15 
Panorama polskiej piosenki; 22.23
Kraków na 
M Wita Was 
stowno-muz.

Wiadomości:

muzycznej antenie;
Polska mag.

8.81, 1. 2, 3, 
19, 20, 2L za.

S, 9,

Konińskie

Przez wiejską samorządność 
do lepszego gospodarowania

Nadal jeszcze niewielu mieszkańców wsi 
potrafi współdecydować o zmianach w 
swoim środowisku, wpływać na funk • 

cjonowanie instytucji j zakładów, których 
praca ułatwić ma codzienne życie. Postawa 
wobec negatywnych zjawisk ogranicza się 
zbyt często do krytyki złej działalności SKR 
czy GS, mało jest natomiast przejawów wy­
korzystywania uprawnień ogniw samorządno­
ści, kształtowania środowiskowej rzeczywis­
tości.

Faktem jest, że rolnik: zajęty codziennymi 
obowiązkami mało ma czasu na działalność w 
ogniwach samorządności wiejskiej. Przykłady 
z wielu wiosek przekonują wszakże jak opła­
calna jest dla środowiska aktywna postawa 
rolników.

Te właśnie problemy są tematem dzisiej­
szego plenum Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR, które zajmuje się kierunkami dosko­
nalenia samorządu wiejskiego.

Rezultaty trzech lat bieżącej pięciolatki ko­
nińskiego rolnictwa sa znaczące. Szybciej niż 
planowano przebiegają zmiany w gospodarce 
ziemią. Problem to dla konińskiej wsi pod­
stawowy. Średnia powierzchnia gospodarstwa, 
choć znaczne wzrosła, wynosi tylko nieco po­
nad 5 hektarów. Nadal jest kilkadziesiąt ty­
sięcy gospodarstw o powierzchni poniżej 2 
hektarów. Trudno w takich warunkach o du­
żą produkcję towarową i nowoczesność gospo­
darowania. Z każdym jednak rokiem — i to 
także w wyniku działań ogniw samorządno­
ści — zachodzą korzystne przeobrażenia. Co­
raz większy procent gospodarzy legitymuje 
się wykształceniem teoretycznym. W 1975 ro­
ku tylko 6 procent zatrudnionych w rolnic­
twie miało teoretyczne przygotowanie, zawo­
dowe. W ciągu 3 lat wskaźnik ten wzrósł o 
14 procent.

Stale przybywa maszyn i urządzeń, nowych 
budynków inwentarskich. Dodajmy też, iż go­
spodarstw specjalistycznych jest już ponad 
1 500.

Szczególne znaczenie ma fakt, że systema­
tycznie zwiększa się areał, na którym gospo­
darują państwowe gospodarstwa rolne, spół­
dzielnie kółek rolniczych i spó-łdzielnie pro­
dukcyjne.

Wszystko to stanowi potencjał, który już 
dzisiaj przynosi korzystne rezultaty, ale wy­
maga pomnażania. Mogą to czynić organiza­
cje samorządowe. I czynią zresztą, choć n‘e 
wszędzie wykorzystują wszelkie możliwości. 
A szkoda, samorządność wiejska ma bowiem 
w Konińskiem długie tradycje i niemały do­
robek. Tu powstały jedne z pierwszych w 
kraju spółdzielnie kółek rolniczych.

Nadrzędnym celem samorządowych orga­
nów jest rozwiązywanie lokalnych proble­
mów wsi i gminy zgodnie z interesem społe­
cznym. Podstawowe znaczenie maja tu gmin­
ne rady narodowe. To one uchwaliły gminne 
programy rozwoju społeczno-ekoncimicznego 
Nowe możliwości stwarzaj a powołane ostat­
nio komitety kontroli społecznej. Pozwolą ko­
rygować przedsięwzięcia z uwzględnieniem 
postulatów środowiska. Nie bez znaczena jest 
także ustalenie zasad współdziałania między 
ogniwami samorządu wiejskiego: mieszkań­
ców wsi, spółdzielczości i masowymi organi­
zacjami społecznymi.

Najbardziej wymiernymi wynikami dzia­
łalności sanwrządowej sa czyny społeczne. 
Tylko w ubiegłym roku ich wartość wynio­
sła 83 min złotych. Powstały nowe drogi, 
obiekty użyteczności publicznej, domy kultu­
ry, ośrodki sportu i rekreacji. Podobną rolę 
spełniają czyny produkcyjne, dające' rolni­
kom dodatkowy dochód, a państwu tak. po­
trzebny wzrost produkcji. W latach 1976—73 
osiągnęły one wartość 117 min złotych.

Niezmierne ale ważne są społeczne następ­
stwa tych przedsięwzięć — uczenie mieszkań-
ców wiosek współdziałania, wspólnego
wiąz ywa,nia problemów, myślenia kategoria­
mi środowiska a nie własnej zagrody.

WOJCIECH PLUTOWSKI

PROGRAM II
68,18 MHz od g. 
konserwacyjna;

Uwaga: UKF

» Dialogi i zbli
żenią; 9,30 Problemy kultury Ci- 
zycanej; 9.40 Tu Radio Moskwa; 
1* Czym skorupka za młodu; 16.15 
Wiersze L. Szenwalda; 10.30 S. 
Grapełiy — w roli głównej; 10.40 
Nie ma marginesu; U „Temat z 
wariacjami”; 11.35 Poradnia Ro­
dzinna; 11.40 Muzyka spod strze­
chy; 12.03 Czas dobrych gospoda­
rzy; 12.25 „Nowości Wydawnictwa 
Lubelskiego”; 12.45 Gra „Staats- 
kapelle” z Drezna; 13 Ludzie ze 
społecznym mandatem; 13.19 J. 
Haydn — Symf. G-dur nr 100 „Mi 
litar” (wojskowa); 13.35 Ze wsi i 
e wsi; 13,50 J. Massenet: Scena 
na pustyni z III aktu opery 
„Thals”; 14.10 G. Bacewicz: V So 
nata na skrzypce i fortepian: 14.25 
Muzyka A. i D. Scarlattich; 15 
XII Festiwal Planistyki Polskiej 
w Słupsku; 15.39 Dla dziewcząt i 
chłopców; 16.10 Antologia muzy-
ki polskiego 60-lecia; 
gazyn informac.;
ekpross; 17 Twarze jazzu;

16.48 Ma-
16.58 / Radio-

„Najkrótsza 
po w.; 17.49

dfoga”
Rep. 1

17.29 
fragnt.

literacki pt.
.Droga do Polski”; 18 „Stołeczne

Nowy Tomyśl zaczyna nowy program tv
Redakcja Programów dla Dzie 

ci i Młodzieży Telewizji Pol­
skiej rozpoczyna w najbliższą 
sobotę emisję nowej teleaudycji 
cyklicznej. W drugim progra­
mie („na żywo”) transmitowa 
ne będą z różnych miast w 
kraju imprezy „Wszyscy na 
start”, do których przystąoią 
uczniowie szkół podstawowych. 
Prezentowane będą różne for 
my rekreacji i sportu na wol 
nym powietrzu poprzez współ 
zawodnictwo w' 10 konkuren-

ciach (osobno dla sakół z mia 
sta i gminy).

Duże wyróżnienie spotkało
Nowy Tomyśl (Poznańskie), 
którego reprezentacją (ze szko 

oraz ż Bukowca) wy-ły nr 2 
stąpi w 
gramie.

inauguracyjnym pro­
mując za orzec i wnika

drużynę z Wolborza (województ 
wo piotrkowskie). Dla zwycięz 
cy ufundowano piękny puchar 
i sporo sprzętu sportowo-tu­
rystycznego: Rewanż odbędzie 
się za pół roku, (bop)

zewsząd
/o wsząstlcim

Dom handlowy
dla kombinatu PGR

Koszterp 218 milionów złotych realizuje się w roku 
żącym inwestycje dla wiejskiego handlu i gastronomii w 
jewództwie poznańskim. Z ważniejszych obiektów warto

bie.
wo-

mienić duży dom handlowy w Kombinacie PGR Manieczki, 
Powstaje też m. in. 6 dużych pawilonów handlowych, a mia. 
no wicie: w Czerniejewie, Kórniku, Otorowie w gminie Sza. 
motuły, w Sierakowie (o powierzchni 1 300 metrów kwadra­
towych), Tarnowie Podgórnym i Zdziechowej w gminie Sro. 
da. Ponadto rozbudowuje się 12 już istniejących sklepów, ? 
tego największe: w Nowym Tomyślu, Rokietnicy i Radzewi- 
cach w gminie Mosina.

Dla poprawy zaopatrzenia ludności wiejskiej i małych 
miast buduje się dwie piekarnie w Zaniemyślu i Czerwonaku 
oraz ciastkarnię w Dopiewie. Powstają zakłady gastronomie^, 
ne w Murowanej Goślinie, Mrowinie w gminie Tarnowo Pod- 
górne, w Lwówku przy trasie E-8 i w Lubowie przy Szlaku 
Piastowskim.

Rolnicy — producenci żywności przyjęli z zadowoleniem 
fakt budowy dwóch mieszalni pasz w Mosinie i Szamotułach, 
w rejonach intensywnego chowu trzody chlewnej. Ukończe­
nie tych inwestycji w roku przyszłym wpłynie niewątpliwie 
korzystnie na poprawę zaopatrzenia rolnictwa w środki pro­
dukcji. (emp)

Leszczyńskie

roz

Rys. — T. Tatarczyk

Dziś starannie odnowiona, kamienica to

Stara fantazyjna secesja
Ta kamienico, 

stojąca przy placu 
dr Mełziga w Lesz- 
nie, jest chyba naj. 

wspanialszym w 
tym mieście zabyl- 
kiem architektury sj 
cesyjnej. Fasada do 

mu ozdobiona 
gzymsikami, wie­
życzkami, fantazyi- 
nymi ściegami lico­
wanej cegły, świad 
czy nie tylko o wy­
obraźni architekta i 
staranności pracy 
budowniczych, ale 
także o zasobności 
kieszeni inwestora, 
jak byśmy teraz na 
zwali ówczesnego 
kamianicznika.

wystawia swoją fasa-

KOMBATANCKI SZTANDAR

Miniaturowe jarzeniówki
W Zakładach Sprzętu Oświeć 

lerriowego „Połam” w Pile, ru 
szyła produkcja ośmiowato- 
wych jarzeniówek — tzw. świet 
lówek mmiatu-rowych do mie 
szkań. Jeszcze w tym roku pro 
docent — tradycyjnie zao-pa- 
trujący krajowy rynek w róż 
nego typu żarówki i wysokiej
?!asv lampy prz.ekaże do

handlu około 200 000 świetló­
wek. Bocznie hale fabryczne 
„Polamu” opuszczać ich będzie 
okołp 1.200 tys. sztuk. (PAP)

ODPOWIADAMY
Piodr S*. z Gostynia — Soczewki 

kontaktowe produkują Śląskie Za 
kłady Mechąnicźno-Optyczne w Ka 
towicach. Uzyskanie Ich jednak 
należy poprzedzić wizytą u leka- 
rła-ekul-isty. (1826)

Kalina P., Lesano — Książki 1 
czasopisma w języku angielskim 
można czytać w Klubach Między- 
riarod-owej Książki i Prasy. (18'33)

aktuałności muzyczne”; 18.25 Ple 
oiscyt Studia „Gama”; 1«.4« Sia­
dem inwestowanych miliardów; 
19 Koncert Wieczorny — 1*. Czaj­
kowski; 29 Studio Relaks; 2«.2t» 
Muzyka kameralną Schuberta;
21.19 Mitsuaki Hayama (Japonia) — 
Sonata na fortepian; 22 promena 
da — przegląd wydarzeń kul: utai 
nych za granicą; 22.30 Wiersze 
S. Groetoowiaka; 22.40 Listy z tea 
trów — Teatr WP; 23.19 Odgłosy 
natury — w muzyce Clementa Jan 
nequina; 23.35 Co słychać w świę­
cie: 23.40 Muzyka.

Wiadomości: 4-30. 5.30. 6.38. 7.38, 
8.38, 11.38. 13.38, 18.39, 21.30. 23.30.

PROGRAM III: Od godz. 
przerwa konserwacyjną; 
Pocztówka dżw. z Paryża: 
Stare przeboje zespołu Tne

15.05
15.20 
Rol-

ling Stones; 15.40 Nowe przeboje 
zespołu The Rolling Stones; 16 
Rep. pt. „Wyszłyśmy na brzeg”; 
16.29 Mnzykobranie; 16.13 Nasz 
rok 78: 17.05 Muzyczna poerta
UKF; 17.48 Wszystkie drogi pro-
wadzą do Nashville: 
tyka dla wszystkich;
relaksu; 
ra W. ź 
flet”;

19 Minf-max;

18.10 Poli-
18.25 Czas

19.35 Ope
Mozarta: „Czarodziejski

19.58 „Bześ szakala” —
ode. pow.; 26 Blues wcŁorai i 
dziś; 38.38 Pamiętniki — J. Pade-

Pilskie

Baseny kąpielowe
z Trzcianki

NIECHANOWO. Wyrazem uzna 
nia dla licznych inicjatyw organi­
zacyjnych, społecznych i wycho­
wawczych Koła Gminnego 
ZBoWiD w Niechanowie (Poznań 
skie) było ufundowanie dian 
sztandaru. Dar mieszkańców gm; 
ny przekazany został kombatan­
tom podczas niedzielnego spot­
kania. Jego gościem był konsul­
tant lotu pierwszego Polaka w 
Kosmos — płk Zenon Jankowski. 
Grupie członków koła ZBoWiD 
wręczono odznaki regionalne i 
FJN. Zwiedzono też wystawę po 
miątek historycznych, (bop)

ku południowemu słońcu. W oprawie liści jesiennych drze* 
jest naprawdę godna uwagi i refleksji nud tym, jak szybko zmis- 
nicią się gusty, a także techniki budowlane.

Secesja była na przełomie XIX i XX wieku krótkotrwałym wy-l 
brykiem projektantów wszystkich badaj dziedzin sztuki użytkowej 
— a więc architektury, mody, meblarstwa, projektowania przed­
miotów codziennego i luksusowego użytku. Nasłał ten prąd este­
tyczny po długotrwałym panowaniu klasycyzmu, hołdującego wże­
rom rodem z Grecji i Rzymu starożytnego. Secesja zrywała z pc- 
rządkiem pionowych kolumn, poziomych gzymsów i trójkątnych 
tympanonów, na rzecz fantazyjnych, nie ujętych w żadne ryz/ 
dyscypliny esów floresów, mnóstwa ozdóbek i gzymsików. Krótko 

' trwało jednak panowanie secesji; potępiona przez krytykę, wy­
parta została przez kontratakujący klasycyzm, wsparty zupełne 
nowymi prądami: funkcjonalizmem i konstruktywizmem.

Dziś znów nam się secesja podoba. Pozwala odetchnąć od pu­
dełkowatej, anonimowej architektury rodem z fabryk domów, od 
betonu i mizernych jakościowo detali nowoczesnego budownictwa 

(ft) i

Na ośmiu statkach produko 
wanych w polskich stoczniach 
dla potrzeb armatorów zagra­
nicznych zainis>talow7ano już e- 
sletyczne baseny kąpielowe wy 
konane w Lubuskich Zakła­
dach Okrętowych „Lubmor” w 
Trzciance (wmjewódŁtwo pil­
skie).

Obecnie wytwórca przystą­
pił do produkcji kolejnych ba- 

.senów, a biura projektowe, sto 
cz.nl podjęły prace mające na 
celu adaptację konstrukcji po 
kładów polskich statków do
ich instalowania, 
miarach 5.20 m 
głębokości 2.30 
są z laminatów

Baseny o wy 
na 3.20 m i 

wykonywane 
poliestrów o-

szklanych, co zapewnia im wy 
sokie walory estetyczne i du­
żą trwałość. (PAP)

rewski; 28.45 Pieśni na fortepian 
A. Makowicza; 21 Reminiscencje 
muzyczne: Kone. Maeudla z ku­
kułką i słowikiem; 21.15 Interra- 
nio — aktualności — magazyn; 
22.88 Gwiazda siedmiu wieczo­
rów — E. Fitzgerald; 22.15 Tow. 
w wyd. dżw. — Ji Hen: ,.Kwie­
cień”; 22.45 Jazz na dwie gitary; 
23 Liryki F. G. I,orki; 23.85 Mię­
dzy dniem a snem.

Wiadomości: 15, 17. ,19.39. 2Ł ■

PROGRAM IV: Od g. 5.59 do 15 
przerwa konserwacyjna; 15.65 
Teatr PR — Studio Współczesne. 
Cykl: „Od Lenino do Berlina” 
„Miejsce samobójcy”; 15.47 L. v. 
Beetłioven: Uwertura „Leonora”; 
16.05 Nauka i technika w krajach
soc.jalistyeznycb magazyn
OIRT; 16.25 Jęz. niemiecki; 16.48 
Felieton aktualny — F. Fornalezy- 
ka; 16.50 Radioexpress; 17.15 Aud. 
ekonomiczna; 17.25 Antena Mło­
dych; 18 Taśmoteka amatora: 18;25 
Lenino we wspomnieniach żołnie 
rzv; 19 Poradnik Językowy; 19.15 
Jęz. rosyjski; 19.38 F. Mendelssohn 
Bartholdy: 9 symfonia C-dur na 
ork, smyczkową; 28.03 Niech na­
rody śpiewają; 20.40 Horyzonty 
muzyki: 21.10 V Międzynarodowy 
Festiwal Muzyki Dawnej Krajów 
Europy Środkowej i Wschodniej;

Kaliskie ich uzysk: 
tra wianiu

wamia polega na wy
wzoru tkaninie

Koronki angielskie 
w kolekcji „Haftu"

Fabryka Wyrobów. Ażuro­
wych „Haft” w Kaliszu w tym 
roku dostarczy na rynek po­
nad 700 nowych wzorów koro 
nek, haftów, tkanin haftowa­
nych. emblematów i aiplifcacji 
oraz firanek syntetycznych. Po 
wstaje już nowa kolekcja, któ 
ra jeszcze w tym miesiącu za 
prezentowana zostanie handlów 
cotn. Przygotowano ponad 2 
min metrów bieżących koro­
nek, z czego większość staoo 
wią wyroby nowe.

W kolekcji kaliskiego „Haf 
tu” dominować będą przede 
wszystkim poszukiwane koron 
ki bawełniane. Rewelacyjnie 
zapowiadają się najmodniej­
sze obecnie koronki z haftem 
angielskimi — tzw. borowane. 
Część z nich wykonana zosta­
nie również na nowych tkani 
nach, m. in. typu fulard i dia 
nk, podobnych do cienkiej ba 
wełny.

Konkurować będą z nimi ko 
ronki gipiurowe. Technologia

typu curalon, która p-o zanu­
rzeniu w wodzie o tempera^ 
rze 100 stopni C rozpływa sX; 
pozostawiając nienaruszona 
rzeźbę koronki. Po zabiega^1 
wykończeniowych staje sf 
ona puszysta i odznacza s' 

' wieloma walorami użytkowy 
. mi. Więcej będzie haftów ąn- 
L gielskich wykonanych na cz?| 
: stej surówce. Właśnie z tej tki 
■ niny „Moda Polska” uśzyls 
1 specjalną kolekcję damski

odzieży. Za hafty angielskie ni 
surówce kaliski „Haft” otm 
mai, jako jeden z nielicuny^ 
producentów, dwa złote i116''1 
le podczas tradycyjnego

i marku Dominikańskiego ', 
i PAP

22.15 
świat 
obraz

liemia, 
- Czy 
może

R-TV Szkoła

Człowiek, Wszech- 
przemysłowy kraj- 
fascynować?; 22.35 
Średnia dla Practi-

jacych — Metodyka (sem. HI) 
..Jak się uczymy”; 22.50 Kapry­
sy skrzypcowe — Nicolo Pagani­
ni: „Kaprys D-dur” op. 1 nr 38.

Wiadomości: 15. 16, 22.55,

r««»inA J
PROGRAM 1: ( — TTR RTSS. 

J. pętaki (sem. 1) Utwory patrio-
tycane Jana Kochanowskiego;
— TTR RTSŚ. Chemia (sem. 
„Tlenki, wodoro tlenki, kwasy

1)

18 — J. polski* (kl. Vłł) Ignacy
Krasicki; 11.3# .Na lądzie, mo-
rzu i w powietrzu” — rep. (koi.);
11.55 Uroczysta odprawa wart
przed Grobem Nieznanego Żołnie­
rza w Warszawie z okazji 35 rocz­
nicy ludowego Wojska Pol»kiego 
(kol.); 12.4# — „Mundur i piosen­
ka” — progr. muz. (kolU; 13.1# — 
J. polski (kl. IV lic.) „Rolska poe­
zja współczesna” cz. 1;. 13.25 — 
TTR RTSS. Matematyka (sem. 3) 
„Granica ciągu nieskończonego”; 
14 — TTR RTS§. Biologia (sem. 3) 
^Rozmnażanie i rozwój organiż- 
mów”; 15,38 — Dla młodych wi-

drów <o dalej
1* — Dzień dobry.

maturzysto’ 
tu Telewizj;

is.M _ „Obiektyw”; 16.50 —- 
Czwartek Telewizji Dziewcząt i 
Chłopców: „Prosto z Polski” oraz 
fiłm fab. prod. polskiej pt. 
,wAgn>«s«ka” fkoh); 18.29 — „Poli­
gon” — magazyn wojskowy (kol.);
16.98 — „Radzimy rolnikom*^; 19
— Dobranoc
<*©!.): 19.18 -

dia najmłodszych
..Siódemka”;

Wieczór z dziennikiem
28.3« — „Z^WycieStWO” 
prod. poi/; 22.2« —

19 30 
(kol.);

— film fab. 
..Pegaz” —

aktualna publicystyka kulturalna 
(kol.); 23.05 — Dziennik (kol.).

PROC|RAJW 2; 10.45 — Ję5vk fran­
cuski -l. kurp podst/, 1. 2 (kol.); 
17.101 — l.lezyk rosyjski — kurs 
podst.. 1! 2 (ko!.»; 11*0 — Świat na 
małym ekranie. Filmy dtrkum.

prod. polskiej: „Spotkanie i ar' 
chi lekturą egipską”, „Teatr i 3S0' 
ra” (kol.); 18.15 — „Stuelpnrr ' 
zbójnik z gór” — ode. 5 f<l®,| 
prod. TV NRD; 19.10 — 
skop”; 19.39 — Wieczór r dtk5- 
nikirm; 20.30 — NURT — F’!'"

— ,,-Spory wokół źródeł w*®' 
dry i dróg poznania”. 21 — NVB‘ 
— Nauczanie początkowe ' 
„Opracowywanie lektury W ki- J1 
21.39 — NURT — Pedagogika'- 
„Poznawanie siebie i sfero w*8-; 
własnym życiem’’; 22 — 24 godc 
ny; 23.10 — W kręgu kultur i o6J. 
czajów, W programie filmy 
polskiej: „Krzyż i topór” c'^ 
„Cienie czasu” (ko!.); 22.55 ' 
Rozmowy o wychowaniu: -W 
recept” (przygotowanie mlodyc 
małżonków’ flo odpownedziat"*1 
roli rodziców) (kol.).
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KONIN: Wojciech Pfutowski, pL PZP?? 1, t©|. 243-04.
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